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Cele ruchu zawodowego
Rezolucja organizacyjna i ideologiczna

W a r s z a w a  (PAP.) Plenum KCZZ uchwaliło: Stwierdziwszy, że dzięki zwycięstwu ludu w Polsce 
ruch zawodowy stał się współgospodarzem kraju —  rezolucja wskazuje, że warunkiem wypełnienia zadań 
stojących przed aparatem państwowym partiami robotniczymi i związkami zawodowymi jest z jednej strony 
świadomość jedności celów historycznych, z drugiej strony -  wypracowanie odrębnych metod działania 

We wspólnej walce o interesy świata pracy aparat państwa ludowego koncentruje wykonawczą funk- 
cję rządzenia i administrowania;partie polityczne —  kierownictwo polityczne, zas związki zawodowe są 
czynnikiem obrony interesu świata pracy, kontroli społecznej i niezależnej inicjatywy oraz są wieką szkołą 
rządzenia wychowującą masy pracujące.
. t l  %rr.io-iiijne w spółdzia łan ie

Podstawowych trzech elementów 
naszego us tro ju  — czytam y w  re ­
wolucji — w ładzy  ludow ej, p a r ti i 
fo b o tn W ye h  i  zw iązków  zawo­
dowych zapobiegnie b iu ro k ra ty ­
zowaniu się i w ypaczaniu po­
szczególnych ogn iw  aparatu pań­
stwowego, zapewni w łaściw ą l i ­
nię rozw ojow ą naszego państwa, 
w  k tó ry m  czynn ik iem  decydu ją . 
t9 tn  jes t klasa robotnicza, i  da 
Pełną możność klasie robotniczej 
Przejaw iać poprzez zw iązk i za­
wodowe swą in ic ja tyw ę  w  w y ­
konaniu planów gospodarczych, 
w  walce ze spekulacją i  lichw ą, 
W dążeniu do dobrobytu mas 
Pracujących, w  podniesieniu ich 
Poziomu ku ltu ra lnego , w  zrea li­
zowaniu zasady społecznej kon ­
tro !; zaczynając od Rad Z a k ła ­
dowych na szczeblu fa b ry k i, a 
kończąc na Radach Nadzoru Spo­
łecznego na szczeblu Zjednoczeń 
oraz C entra l P rzem ysłowych i 
H and low ych“ . .

O pierając na tych założeniach 
hiezaieżoość ruchu zawodowego 
■lako składowego elem entu demo­
k ra c ji ludow ej — rezolucja pod­
kreśla. że ruch ten jest je dn o lity

■ . , ■ ■ ■ r,n!itvc7 i Ruch zawodowy m usi rów nież i na tu ry  organizacyjne j i W atka z1 bezpartyjny choc me a ^ ld :y c z -  | zawodowy mu ^  ( p rze ja w am i■ b iurokra tyzow ania
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; dalsze pogłębianie pracy ideolo- 
| gicznej na odcinku k u ltu ra ln o - 
j ośw iatowym , ja k  rów nież uzdro- 
i w ien ie  sportu  robotniczego i  o- 
■ parcie go na bazie zw iązków  za­
wodowych. Należy wprowadzić 

' w  czyn uchw a ły sekre ta ria tu  
| K C ZZ o pow o łan iu do życia Rad 
; W ychowania Fizycznego przy 
| K C ZZ i  Zarządach G łów nych .
I Dalsze zadania, to wzm ocnienie 
| pracy na odcinku m łodzieżowym  i 
i kobiecym  oraz w ye lim inow an ie  

ę! pozostałości w p ływ ó w  re a kcy j­
nych zwłaszcza w  in te ligenck ich  
zw iązkach zawodowych, ja k  rów  
nież zwiększenie udzia łu  zw iąz­
ków  zawodowych w  w ykonan iu  
planów, gospodarczych i  udzie le­
nie pełnego poparcia Rządowi w  
walce ze spekulacją.

Przewidywania na temat planów Marshalla

Europejska konferencja gospodarcza?
Londyn (Api) Rządy W iel­

kie) Brytanii i Stanów Zjed­
noczonych mają odbyć obra­
dy w celu opracowania nale­
żytego planu wprowadzenia 
w życ ie  amerykańskiego pro­
jektu pomocy gospodarczej 
dla Europy. Projekt nakreś­
lił w swej czwartkowej mo­
wie ’ amerykański minister

projekt

Karta Ochrony Praw Człowieka
L o n d y n ,  (obsł, w l.) . B ry ty j­

ski« m in is te rs tw o spraw  zagra, 
bieżnych opub likow a ło  w  sobotę 
rano w  Londyn ie  p ro je k t m ‘ędzy- 
harodow ej K a rty  O chrony P raw  
Człow ieka k tó ry  przedłożony bę. 
dzie vi' nadchodzący poniedziałek 
kom is ji redakcy jne j Organizacja 
Narodów, Z jednoczonych w  No- 
Wyn. Jo rku . P ro je k t b ry ty js k i 
Podkreśla konieczność istn ien ia  
^  każdym  państw*e niezawisłego 
sądownictwa. W szystkie procesy 
Pow inny odbywać się publicznie, 
*  każdy obywate l pow in ien u w a . 
żuć s*ę za niew innego ja k  d ługo 
b i  e z o s t a n i e  mu udow o.

dniona w ina, P rawa p rzys ługu ją , 
ce obronie pow“nny być prze­
strzegane. p ro je k t b ry ty js k i p rze . 
w idu je  wreszcie n ietykalność 
m ieszkania pryw atnego «raz ko­
respondencji. l czl

spraw zagranicznych Mar­
shall.

W kołach londyńskich o- 
świadczenie Marshalla zo­
stało przyjęte z wielkim za­
dowoleniem. Na podstawie 
nieoficjalnych rozmów, pro­
wadzonych już w Waszyng­
tonie między przedstawicie­
lami brytyjskimi i amerykań­
skimi, przypuszcza się, że 
projekt amerykański przewi­
duje zwołanie europejskiej 
konferencji gospodarczej, któ 
ra ustaliłaby potrzeby całej 
Europy w dziedzinie urządzeń 
fabrycznych i rolnictwa. Pre

na pokrycie koniecznych wy 
datków.

Korespondenci prasowi do 
noszą, że nie ustalono jeszcze 
listy krajów, wiadomo je­
dnakże, źe będzie miała ona 
charakter dość jednostronny, 
włączając wszystkie państwa

zachodnie łącznie z byłymi 
krajami nieprzyjacielskimi 
(czy i  Hiszpanią?). Korespon­
dent ,,Timesa" donosi, że z 
krajów Europy wschodniej 
wymienia się jako prawdo­
podobnych kandydatów Cze­
chosłowację i Polskę.

/ .................

„Jednocześnie m usim y przepro 
wadzić szeroką kam panię w y ja ­
śniającą — głosi da le j rezo lucja 
— że rozległe up raw n ien ia  zw iąz 
kąw  zawodowych w  państw ie lu ­
dowym  s tw o rzy ły  pe łną m o ż lir 
wość obrony codziennych in te re ­
sów klasy robotniczej bez uc ieka­
nia się do w a lk i s tra jko w e j. S tra j 
k i  w  unarodow ionym  przem yśle, 
gdy klasa robotnicza jest w spó ł­
gospodarzeni k ra ju  i  gdy jedyn ie  
przęz wzmożenie p ro d u k c ji m oż­
na osiągnąć polepszenie b y tu  lu ­
dzi pracy, przynoszą szkodę na ­
szej gospodarce i  tym  samym tak  
że interesom  k lasy  robotn icze j. 
K om is ja  C entra lna Z w iązków  Za 
wodowych w ypow iada się p rze­
c iw  s tra jko m  w  unarodow ionym  
przemyśle, gdyż każda godzina 
s tra jk u  opóźnia proces poprawy 
b y tu  k lasy robotn icze j“ .

Jako specjalne zadanie staw ią 
rezo luc ja  przed ruchem  zawodo­
w ym  konieczność w a lk i o jedność 
ruchu  zawodowego i  w y e lim in o ­
w anie w a lk i p a rty jn e j. W  alęc j i  
wyborczej do w ładz zw iązkow ych 

opierając się o współpracę par 
t i i  robotniczych — nie należy od­
suwać innych  ugrupow ań demo­
kra tycznych  i  bezparty jnych. N a­
leży uw zględniać is tn ie jący u - 
k ła d  sił, pam ię ta jąc jednak, że 
dom inująca ro la  p a r t i i ro b o tn i­
czych przy równoczesnej w spó ł­
p racy z in n ym i od łam am i demo­
k ra ty c z n y m i gw ara n tu je  p raw -

(Ciąg dalszy na str. 2)

P o  p o d p i s a n i u  u k ł a d u  p o l s k u -  b r y t y ¡ s k i e ę o  (

Cripps i Dalton gośćmi ambasadora RP
Londyn, (obsł. w ł.) W n a jb liż ­

szych dniach zostanie podpisany 
tra k ta t hand low y po lsko-ang ie ł- 

» u j w u j w .  . ----------ski. P rzew idu je  on przeprowadzę.
zydent Truman zwróciłby się , nie transakcji wymiennych na su- 
wtedy do Kongresu o zatwier mę około sześćdziesięciu milionów 
V . , , „ „  i i ■ funtów szterlmgow, w ciągu
dzenie tego projektu, na k i o  trzech lat. W.1 Brytania dostarczy 
rego podstawie zostałby u- Polsce maszyn, narzędzi, wełny, 
tworzony fundusz w dolarach juty, metali żelaznych, artyku-

W Katowicach, Bytomiu, i Piekarach

K a r d y n a ł  G i i f f in  n a  Ś lą s k u
Katowice. Jak w ia d o m o ,, dostojny gc^ć zawita w po­

b a w i w  Polsce P ry m a s  Angin, meidziiałek, 9 bm. do Ra owi 
T Fm Ks K a r d y n a ł Gdffin. w  towarzystwie Prymasa Pol 

P o ls c e  b i d  J . E n ,  K ,  KardylW ,

U  ę u i a d  z  w ł o s k i m  p o l o n i s t ę

Temno. pruć w Polsce zdumiewii
®  nhrmnio xx7\rm nnr7upfl sio sDontanicznie.P rof. M aver udaje się obecnie

W rocław . (PAP) W czasie poby- i 
iu we W roc ław iu  grupy uczo- d0. ^ ^ a T r z y j^ c T e la  pro f. d r  P i- 
łych , przedstaw icie l PAP prze- cza P -¿ z£t tym  w ie lu  zna-
Prpwadzj/ł w yw ia d  z w yb itn ym  «oma. °  Pd k tó rych  do n a j-
ło lon is ta  w łoskim , profesorem  zalicza p ro f. d r
un iwersytetu w  Rzymie, d i G. j a w  Lub lin ie , p ro f. d r J.
Mayerem. 1 K lo n o w s k ie g o  w  W arszawie i

Pro!'. M aver po raz pierwszy ba- K m  “  po lla ka  w  Poznaniu. Cie- 
*vil w  Polsce w  1925 r., a na?tę ‘  szy go i zdum iewa intensywność 
>nie n iem al co roku, az do 1931 r . , szy s Polsce zarówno na po lu 
•rżyjeżdżal do P o lsk i celem po- P  ja k  ; gospodarczym

mim o n iezw ykle  ciężkich
ja k ie  u tk n ę ły  nasz k ra 3 t iw e -

■łębiania sw ej w iedzy w  dziedzi­
ce lite ra tu ry  po lsk ie j. Podczas 
Wego pobytu w  Polsce w  1938 r. 
vyg łos il szereg odczytów na u n i­
wersytetach w  W arszawie, K ra ­
low ie i Poznaniu. K a tedra  polo- 
ńs tyk i w  Rzymie, k tó rą  pro f. M a- 
'er zorganizował w7 1929 r. po u - 
•rzednim przygotow aniu g run tu  
•rzez pro f. Romana Pollaka, czyn­
ią by ła  w  czasie w o jn y  z małą 
aiedw ie przerwą. Zainteresowa­
ne pro fesorów  i studentów w ło - 
k ic h  język iem  po lsk im  i lite ra — 
urą — mów: uczony w ło s k i. - 
est bardzo dużi*

w a nad olbrzy m im i s tra tam i w śród  
uczonych polskich, wsrod k tórych 
nosiadal w ie lu  znajomych.
P Podczas swego pobytu we W ró- 
„ i nw iU pro f. M aver w yg łos ił od­
czyt w  języku  P°lsk in? Pk ” St®' 
sunek po lonisty w łoskiego do l i ­
te ra tu ry  po lsk ie j“ . Odczyt w yw o­
łał szeroka dyskusję, trw a ją c ą  o-

^ c h 6 w  Polsce, potrzeba w spół­
pracy z polskim  światem nauko­

w ym  narzuca się spontanicznie. 
P rofesor przew iduje na najbliższą 
przyszłość wym ianę studentów 
w łoskich i  polskich, k tó ra  nie bę­
dzie sporadyczną.

Na zakończenie pro l. Mavejr o- 
świadezył, że dorobek k u ltu ra ln y  
sto licy Ziem  Odzyskanych —  W ro 
claw ia — przeszedł wszelkie o^ee- 
k iw an ia  gości w łoskich.

K raków . (PAP)' Do K rakow a 
przybyła  z W rocław ia wycieczka 
uczonych w łoskich , reprezentu ją­
cych najpoważniejsze ośrodki u n i­
wersyteckie Włoch. Gości { » w i­
ta li na dw orcu przedstaw icie le 
w ładz w o jew ódzkich, U n iw . Ja­
giellońskiego, A kadem ii G órn i­
czej i społeczeństwa k rako w sk ie ­
go. Uczeni w łoscy zw iedzą zabytk i 
m iasta,nawiążą kon tak ty  z k ra

Hlonda. Powitanie obu doistoj 
ników kościelnych nastąpi o 
godz. 13 przed gmachem Ku­
rii Diecezjalnej w Katowicach 
(ul. Plebiscytowa—Jordana). ! llalti=n!>'n 
O godz. 15,15 odijadą obaj 
Prymasowie do Piekar, gdzie 
wezmą udział w nieszporach 
w kościele NMP. o godz. 16.

Pamiętając o tym, że Kar­
dynał Griffin w czasie wojny 
często zabierał głos w obro­
nie Polaków — Śląsk zgotuje 
niewątpliwie dostojnemu goś 
ciiowi owacyjne przyjęjcie.

Bytom (js). W poniedziałek 
9 bm. o godz. 17 Prymas An­
glii Ks, Kardynał Griffin i 
Prymas Polski Ks. Kardynał 
Hlond przejeżdżać będą pfizez 
By tom w drodze z Piekar Ś1 
do Opola. Dostojnicy nią krót 
ko zatrzymają się w Bytomiu. 
Przed kościołom, św. Jacka 
przy ul. Witczaka powita ich 
ks, dziek. Zachłód w ot o czę-

łó w  chemicznych i ba rw n ików . 
Polska eksportować będzie do A n  
g lii p ro du k ty  rolnicze, drób, cu­
k ie r, ja ja , a w  przyszłości szynki, 
bekony i masło. Ponieważ sytua­
cja żywnościowa w  Polsce jest 
dosyć ciężka, na razie eksport a r­
ty k u łó w  aprow izacyjnych będzie 
ograniczony i w  roku  bieżącym 
nie osiągnie przew idyw anych w  
trak tac ie  norm.

Dostawcy b ry ty jscy  gotow i są 
udzie lić k redytu , k tó ry  przy do­
stawach pewnych a rtyku łó w  do­
sięga c y fry  .407« dostaw.

Londyn. (PAP.) W  zw iązku z 
pe rtra k tac ja m i hand low ym i pol_ 
sko -b ry ty jsk im i, ambasador RP. 
w  Londynie Jerzy M ichałow ski, 
podejm ow ał w  dn iu 5 czerwca 
obiadem w  salonach ambasady 
w yb itnych  przedstaw icie li rządu 
b ry ty jsk iego  % m in is trem  skarbu 

m ir  strem handlu s ir 
; S taffcrdem  Crippsein. w ic e m in i. 
j strem  spraw zagranW nych M ey- 
bew. i  wieerc'in !strem skarbu Dut 
tonem na czele.

Am basadar M icha łow ski w y .  
g łos ił w  czasie oWadu przem owie

n ie j w  k tó ry m  po dkreś lił zm ianę 
ogólnej atm osfery w  stosunkach 
po lsko -b ry ty jsk ich , jaka  nastą. 
p iła  w  okresie, trw a jącym  od 
zacieśnienia w ięzów  gospodar. 
czych m iędzy Polską a W ie lką  
B ry tan ią  co n ie w ą tp liw ie  ko rz y ­
stne będzie dla gospodarki obu 
k ra jów .

W  odpow iedzi s ir  S ta ff ord 
C ripps w y ra z ił zadowolenie z fak 
tu, że stosunki gospodarcze m ię . 
dzy obu k ra ja m i przechodzą w  
c h w ili obecnej ze stanu n ieu regu­
lowanego na to ry  um ów  kon kre t 
nyeh i  podkreś lił, że uw aża za. 
w arcie um ow y za n iezm iernie wa 
żny przyczynek do ogólnego po­
lepszenia stosunków m iędzy m ię . 
dzy obu k ra ja m i. M in is te r skarbu 
D ałton zauważył, że równocześ­
nie z zawarciem  um ow y hą nd lo . 
w e j. wejdzie w  życie u k ła d  f i ­
nansowy, zaw arty  w  roku  ubieg 
łym . D a lton  zakończył swe prze. 
m ów ienie okrzyk iem  w  języku 
polsk*m: „N iech ży je  nowa. n ie­
śm ie rte lna  Polska!“ .

kow sk im i przedstaw icie lam i nau- j  m ie js c o w e g o  d u e h ń w ie r, 
ki. a na zakończenie pobytu zapo- j ' s

na ją  się z oko licam i K rakow a , .i s iw a  i w ie rn y d b -

Szczególnie uroczysty charakter m ia ło św ięto Bożego C iała w  P ie ­
karach Ś ląskich, k tó re  b y ły  celem w ie lu  p ie lg rzym ek. W  proce­

s ji wzię ło udzia ł k ilkanaście  tysięcy w ie rnych .
Foto Nowosielski „Dziennik Zachodni“ .
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Przemówienie min. Dąbrowskiego

Stan ostrego pogotowia skarbowego
W arszawa (PAP). W  przem ó­

w ie n iu  wyg łoszonym  dn ia  6 bra. 
na w a ln ym  zjeździe Z w ią zku  Za­
wodowego P raco w n ików  • Skarbo­
w ych  dokonał m in . skarbu D ą­
b ro w sk i b ilansu  w a lk  o skarb, 
budżet 1 w a lu tę , czy li w a lk i o 
państwo i  jego odbudowę.

Jesteśmy w  przededniu uchw a­
len ia  —  m ó w ił m in is te r —  przez 
Sejm  drugiego z ko le i budżetu 
państwowego, obejm ującego pe ł­
ny okres roczny. Podobne zada­
n ia  po p ierw sze j -wojnie m og ły  
być spełn ione dopiero w  roku  
1924, t j .  w  6 la t  od odzyskania 
niepodległości.

M in . D ąbrow sk i w ym ien ia  na ­
stępnie b ra k i i  n iedociągnięcia 
d w u le tn ie j w a lk i o skarb, n iedo­
stateczne. uchw ycenie podatkowe 
w szystk ich  ob ro tów  gospodar­
czych, podlegających opodatko­
w aniu . W  czasie obrad d y re k to ­
rów  izb skarbow ych i  naczeln i­
kó w  w y d z ia łó w  w  dn iu  10 m aja 
br. uczestnicy z jazdu s tw ie rd z ili 
jednogłośnie, że pewna część do­
chodu skarbu państwa nie  w p ły ­
wa jeszcze w ciąż do kaś skarbo­
wych, pod postacią poda tku i  że 
należy z ty m  z ja w isk iem  powo­
jenne j dem ora lizac ji poda tn ików  
zdecydowanie walczyć. Jest to

szczególnie ważne na t le  ogólnej 
sy tu a c ji w  k ra ju , szczególnie na 
odcinku kszta łtow an ia  się cen na 
a r ty k u ły  codziennej^ potrzeby. Je­
ś li św ia t p racy doznaje pogorsze­
n ia  sw ej sy tua c ji w sku te k  zw yż­
k i  cen, k tó re j jedną z przyczyn 
je s t spekulacja , a są jeszcze lu ­
dzie w  Polsce, k tó rz y  zam iast od­
dawać część sw ych zarobków, 
zgodnie z w ym ogam i ustaw  do 
kas skarbow ych —  za trzym u ją  je 
d la  siebie, to  z ja w iska  takiego to ­
le row ać n ie  można.

Na odc inku  poda tkow ym  prze­
żyw am y obecnie okres nadzw y­
czajny, w  k tó ry m  stosowane być 
muszą nadzw yczajne ś rod k i dzia­
łan ia . Za liczyć należy do n ich 
przede w szys tk im  postaw ienie od 
dwóch m iesięcy n ie jako  w  stan 
ostrego pogotow ia całej ad m in i­
s tra c ji skarbow ej. Na w niosek 
rządu u c h w a lił Sejm  na osta tn im  
posiedzeniu uchw a łę  o kom is jach 
obyw a te lsk ich  i  lu s tra to rach  spo­
łecznych. W prowadza ona czyn­
n ik  społeczny do pracy urzędów 
skarbowych.- W ładza i  odpow ie­
dzialność spoczywa na terenach 
pow ia tu  w  rękach naczelnika 
skarbowego urzędu, a na teren ie 
w o jew ództw a w  rękach dyrekto ra  
urzędu skarbowego.

Sejm  u c h w a lił ju ż  ustawę

o koncesjonowaniu przedsię­
b io rs tw  i  zajęć przem ysłowych, 
na m ocy k tó re j każdy przedsię­
b iorca p ry w a tn y  zobow iązany bę­
dzie posiadać koncesję na p row a­
dzenie przedsięb iorstw a lu b  w y ­
konyw an ie  zajęcia przem ysłow e­
go. Następna ustawa o charakte­
rze nadzw yczajnym  w  zakresie 
poda tków  je s t ustawa o ustano­
w ie n iu  pow ia tow ych  i  w o jew ódz­
k ic h  pe łnom ocn ików  przy  staro­
stach pow ia tow ych  i  w o jew odach 
dlą  ' spraw  podatku gruntowego.

Urzędom  skarbow ym  zostały
zagwarantow ane p raw a k o n tro li ne zadanie.

nad w ym ia rem  i  poborem  podat­
ku  gruntowego. N a leżyty pobór 
tego podatku, to ważne i p ilne  za­
danie, k tó rem u samorząd nie  jest 
w  stanie podołać w  obecnej sy­
tua c ji. Sprawne ściągnięcie podat­
k u  gruntow ego przyczyn i, się w  
dużej m ierze do zw iększenia po­
daży zboża na rynku .

W  gospodarczym program ie  rzą 
du, k tórego celem jest opanowa­
n ie  drożyzny, w ykonan ie  p lanu 
gospodarczego, - popraw a sy tuac ji 
k lasy  robotn icze j —  adm in is trac ja  
skarbow a ma do w ykonan ia  waż-

Sąsiedzka współpraca radiofonii

„Polska mówi do Czechosłowacji"
FTaga* (PAP.) W  dniach od 1 do 

5 bm. baw iła  w  Pradze delegacja 
Polskiego Radia pod p rzew odn ic t­
wem  dyre k to ra  naczelnego WU_ 
helm a B illig a . Delegacja przepro­
w adziła  z p rzedstaw ic ie lam i rad ia  
czeskiego pod przewodnictw em  dy 
rek to ra  naczelnego B. Lasto V icky 
‘ego rozm ow y na tem at zac'eśnie_ 
n ia  i  praktycznego w ykonan ia  
w spółp racy . radiofónU obydw u 
k ra jó w . W  czasie swego pobytu 
w  Pradze delegacja po lska zosta­
ła p rzy ję ta  przez m in is tró w : in fo r 
m ac ji kp. K opęcky ‘ego i  spraw 
zagranicznych — M asaryka. Pod-

Coraz szerszy front walki ze spekulacją
Bielsko — Cieszyn — Żyiniec — Skoczów — W is ła

W arszawa (PAP). S tała akcja 
kon tro ln a  p u n k tó w  sprzedaży o r . 
ganizowana przez terenow e dele­
ga tu ry  k o m is ji spec ja lnyc łi w e­
spół z czynn ik iem  społecznym, do 
n iedawna obejm ow ała kon tro lą  
zasadniczo —- m iasta w o jew ódz­
kie. Obecnie p row adzi się rów nież 
akcję  k o n tro ln ą  w  m iastach po-

Francja  bez kom unikacji
fłz<fd nie u l ę k n i e  się pogróżefc

P a r y ż .  (obsł. w ł.) Na skutek 
s tra jk u  ko le ja rzy  ruch  na dw orcu 
w schodnim  w  P aryżu został 
w strzym any. Połączenia ko le jow e 
ze Szw ajcarią . N iem cam i, A u s tr ią  
i  B lis k im  W schodem zosta ły p rzer 
wane. W czora j w  godzinach po­
po łudn iow ych  s tra jk  rozszerzył 
się na k ilk a  dalszych g łów nych 
dw orców  ko le jow ych . Do Paryża 
dochodzą je dyn ie  tra n sp o rty  środ­
kó w  żywnościowych.

K on fe renc ja , ja k ą  odby ł w  d n iu  
w czora jszym  m in is te r transp ortu  
M och z delegacją s tra jku ją cych  
ko le ja rzy , n ie  da ła pozytyw nych  
w yn ików . Delegaci po d k re ś lili, że 
postu la ty  s tra jku ją cych  są u m ia r­
kowane, lecz ustępstwa- poczynio­
ne przez rząd ta k  m in im a lne , że 
n ie  mogą być przy ję te . .

Paryż (obsł. ,w ł.) . Sytuacja  
s tra jko w a  we F ra n c ji zaostrza się 
w  dalszym  ciągu. D o tyczy ito 
szcfcbgólnie s tra jk u  p ra cow n ikó w  
ko le jow ych .

Jak  w iadom o. Zw iązek Z aw o .
dow y- K o le ja rz y  zapow iedzia ł 
s tra jk  genera lny ,w w ypadku  nie  
przyznan ia żądanej po dw yżk i 
plac. W  dn iu  w czora jszym  wszy­

stk ie  g łów ne dworce w  s to licy  
francu sk ie j b y ły  nieczynne. Wszy 
s tk ie  pociągi m iędzynarodow e 
żosta ły zatrzym ane. U b ieg łe j no_ 
cy w szystk ie  dworce P aryża zo­
s ta ły  zam knię te na skutek s tra j_  
ku.

Pod przew odnictw em  prem ierą  
Ram adiera odbyła  się kon fe ren ­
c ja  z udz ia łem  m in is tró w  tra n s , 
po rtu , w o jn y  i  f lo ty  oraz przed­
s taw ic ie lam i sztabu wojskowego. 
W  cząsie ko n fe re n c ji badano sy_ 
tuacje. w yn ika jące  ze s tra jk u  k o ­
le ja rz y  oraz s k u tk i tego s tra jku .

W  kom un ikac ie  o p u b lik o w a . 
nym  po ko n fe re n c ji podkreślono 
w szystk ie  korzyści, k tó re  uzyska­
l i  ko le ja rze  od czerwca ub, ro k u  
i  stw ierdzono, że dotychczasowa 
podw yżka płac uzyskana przez 
ko le ja rzy  pow oduje d la  budżetu 
państwowego doda tkow y w yda­
tek, 32 m ilia rd ó w  fra n k ó w  mie_ 
sięcznie. M im o  to rząd jes t go tów  
podjąć ponowne roko w a n ia  z 
p rzedstaw ic ie lam i zw iązków  za­
wodow ych pod w a ru n k ie m  jed_- 
nak, że rob o tn icy  przystąp ią do 
pracy.

Rząd fra n cu sk i n ie  zam ierza 
rokow ać ze s tra jk u ją c y m i p ra ­
cow n ikam i i  n ie  u legn ie  pog róż . 
kom . P re m ie r R am adier n ie  p o . 
w z ią ł jeszcze decyzji z a re k w iro . 
w a n ia taboru  ko le jow ego oraz 
m ob ilizow ania  ro b o tn ik ó w  ja k  to 
m ia ło  m ie jsce onegdaj podczas 
s tra jk u  m łyn a rzy , (gp)

w ia tow ych , sięgając do na jg łęb ­
szej p ro w in c ji.

D e legatura k o m is ji w  K a to w i­
cach przeprow adziła  p rzy w spó ł­
udzia le  o rgan izac ji społecznych 
na dużą skalę zakro joną akcję 
kon tro ln ą  w  następujących m ie j­
scowościach:

W  B ie lsku  i  B ia łe j, ek ipy  złożo­
ne I  68 cz łonków  organ izacji spo­
łecznych skon tro lo w a ły  63 p u n k ­
ty  sprzedaży w sze lk ich branż, spo 
rządzając 21 p ro to ku łó w  karnych  
za pobieran ie cen spekulacyjnych,

W  Cieszynie grupa 70 k o n tro ­
le ró w  społecznych zbadała 40 
sklepów, sporządzając 13 p ro to ­
k u łó w  karnych . W  10 w ypadkach 
sporządzono .w n ioski o sk ie row a­
nie  w in n ych  speku lac ji do obozu 
pracy. ...... i ^

W  Ż yw cu i  Suchej 75 kontro le-1 
ró w  zbadało 95 p u n k tó w  sprze- j
dąży, 10 kupców  uka rano  w  t r y -  : 
b ie  adm in is tracy jnym , 13 osób 
pow ędru je  do obozu pracy.

p'sanie p ro to ko łu  o w sp ó łp r**5'
rad io fon iczne j odbyło  się 5 czerw 
ca b r. w  ambasadzie R. P. w  P r3" 
dze.

W  w y n ik u  porozum ienia tran- 
m itow ane będą od wrześn'-a br ; 
przez Polskie  Radio przyna jm n ie j 
raa w  miesiącu czeskie i  słowac­
kie  koncerty  rad iow e dla  Polsk'- 
oraz po lskie d la  Czechosłowacji- 
Poza ty m  będą wzięte pod uwag? 
program y (rów nież przynajmniej 
raz w  miesiącu) pod naziyą:

„P o lska  m ów i do Czechosłowa. 
o j1“  i  ..Czechosłowacja m ów i d" 
P o lsk i“ ,

Celem usta len ia współpracy 
technicznej ‘ no rm a liza c ji u rz ł ' 
dzeń, postanowiono przeprowa­
dz ić 'w ym ianę doświadczeń i  fo rn l 
technicznych p rzy rad io fo n ‘i oby- 
dw u k ra jó w . D la zapewnienia
bliższego zapoznania się. będzie 
przeprowadzona wzajem na
miana a rtys tów , pracowników 
p rogram ow ych i technicznych. a 
w  r. 1948 zostanie wprowadzony 
w za jem ny ku rs  rad io w y  w  języku 
o jczystym  obydw u  k ra jó w .

Deportacja żołnierzy polskich
z Anglii do Niemiec

Ostatnia faza wielkiej akcji
Przed k i lk u  m iesiącam i zaczął obow iązyw ać de kre t o przekaza­

n iu  m ien ia  niero ln iczego na Z iem iach  O dzyskanych. W chodzim y  
obecnie w  osta tn ią  fazę te j w ie lk ie j a k c ji uw łaszczeniowej w  m ias­
tach Z iem  O dzyskanych.

Należy s tw ie rdz ić  z ca łym  naciskiem , że przeprowadzenie opera­
c j i  gospodarczej na ta k  w ie lk ą  skalę n ie  m a precedensu w  świecie. 
Chodzi tu  bow iem  o sprzedaż setek tys ięcy b u d o w li różnego typ u  
i  różnego znaczenia gospodarczego. P rzekazyw anie w  ręce p ryw a tne  
ob iektów  ro ln ych  by ło  o ty le  prostsze, że m ie liśm y  do czynien ia  
w  zasadzie z je dn ym  typem  gospodarstwa.

Państwo przekazu jąc m ien ie  n ie ro ln icze  na Z iem idch  O dzyska­
nych  w  ręce p ryw a tne , p ragn ie  osiągnąć pewne zasadnicze cele, 
znacznie ważnie jsze od z w y k łe j op e ra c ji hand low e j i  je j w y n ik u  dla  
S karbu  Państwa. N ie w ą tp liw ie  ob jęcie przez osadników  m ie jsk ich  
o lb rzym ie j, w iększości ob iektów  przem ysłow ych i  m ieszkalnych  
p rzyczyn i się do jeszcze siln ie jszego zw iązan ia ob yw a te li tych  
Z ie m ' z terenem , a także po bu dz i energię i  w y z w o li p ra w d z iw ą  
i  tw órczą in ic ja ty w ę  pry iua tną . P aństw u zależy też na rozw in ięc iu  
n a : Z iem iach  Zachodn ich w ie lu  gałęzi gospodarstwa narodowego. 
Akcja, uw łaszczeniowa p rzyczyn i się do wzm ożenia tw órczości p o l­

s k ie j na  tych  terenach, zgodnie z ogó lnym i w y ty c z n y m i gospodar­
stwa narodowego.

Trzeba też pam iętać,' że na ziem iach tych , os ied liło  się bardzo 
w ie lu  rep a tria n tów " z te renów  w schodnich, k tó rz y  pozos taw ili tam  
swe m a ją tk i.  Państw o m a obecnie duże m ożliw ości w y ró w n a n ia  
s tra t tych  o b yw a te li dobram i gospodarczym i na Z iem iach O dzyska­
nych. In n y m  problem em , k tó ry  w z ię tó  w  rachubę p rzy  p lanow an iu  
te j a k c ji, je s t uw zg lędn ien ie  in teresów  in w a lid ó w  w o jennych , 
w dów  i  s ie ro t po n ich , ja k  też i  uczestników  w a lk  o wolność i  dem o­
k ra c ję  i  ich  rodzin .

N ieobo ję tny  je s t rów n ież  m om ent fina nso w y. Pom im o że Państwo  
n ie  będzie ro b iło  n iko m u  poda runków  —  stworzone będą ta k ie  w a ­
ru n k i k redy tow e , że każdy, k io  zam ierza uczciw ie  pracow ać na Z ie ­
m iach  O dzyskanych, uzyska pe łną pomoc w  ty m  względzie.

W ielostronność zagadnień, zw iązanych z całą akc ją , tłum aczy  
gruńtow ność je j  p rzygo tow an ia , co w ym aga ło dłuższego czasu. 
Chodzi je dn ak  przede w szys tk itn  ó ja k  najlepsze, a n ie  ja k  n a j­
szybsze w ykonan ie  ca łe j spraw y.

Obecnie, poza w spom n ianym  dekre tem  zasadniczym  -z dn. 6. 
grudn ia  1946, ukazało się ju ż  rozporządzenie w ykonaw cze M in is te r­
stwa Z iem  O dzyskanych, dotyczące o rgan izac ji Władz, pow o łanych  
do za ła tw ie n ia  spraw y przekazania m ie n ia  n iero ln iczego. W  te re ­
nie przystępu je  się ju ż  do tw orzen ia  organów w ykonaw czych, a za­
gadnienia ekonom iczne i  ogólne zasady dz ia łan ia  są tem atem  uzgod­
nień m iędzyresortow ych.
.., N a jb liższy czas p rzyn ies ie  rozporządzenie M in is tra  Skarbu, d o ty ­
czące w a ru n kó w  3p ła ty ceny sprzedażnej m ien ia  n iero ln iczego oraz 
rozporządzenie  M in is tra  Z iem  O dzyskanych, dotyczące zaliczenia  
m ien i i, pozostawionego przez re p a tria n tó w  poza g ran icam i pa ń ­
stwa..

Londyn  (obsł. w ł.). Podczas 
wczorajszego posiedzenia b r y ty j .  
sk ie j Izby  G m in m in is te r spraw, 
w o jskow ych  ża in te rpe low any zo­
sta ł przez k i lk u  posłów  w  sprawie 
depo rtac ji do N iem iec pew nej do_ 
śoi członków  po lsk ich  s ił z b ro j­
nych, k tó rz y  w a lc z y li w  szere _ 
gach a rm ii b ry ty js k ie j.

M in is te r spraw  w o jskow ych  od 
pow iedzia ł, iż  w  W. B ry ta n ii znaj 
du je  s‘ę oko ło 5 tys. żo łn ie rzy po l­
skich, k tó rz y  n ie  zap isa li się do_ 
tychczas do K orpusu  Przysposo­
bien ia . an i też n':e w y ra z ili chęci 
po w ro tu  do kra ju '. Z  te j liczby  105 
żo łn ie rzy  po lsk ich  przew iezionych 
zostało- do Niem iec.

Na zarzu t k i lk u  posłów, że de_ 
po.rtacja taka  by ła  n ie legalna, o- 
raz że żo łn ierze ci p o w in n i m ieć 
p raw o  osiedlenia się, gdzie im  się 
podoba, m in is te r ośw iadczył, iż 
m ają oni p raw o  im ig row am a, lecz 
na w łasny  koszt. P ierwszeństwo 
w  osied lan iu  się P o laków  w  kra_

Jach zam orskich posiadają człon- 
PKP,

Odnośnie zarzutu • nielegalności 
m in is te r s tw ie rd z ił, iż członkow ie 
po lsk ich  s ił zbro jnych, k tó rz y  nie 
w s tą p ili do PK P . pozostają nadal 
pod rozkazam i w o jskow ym i. W ła ­
dze w o jskow e m ia ły  zatym  pełne 
praw o przeniesienia żo łn ierzy do 
Niem iec. (K),

W  Skoczowie i  U s tron iu  33-ch
ko n tro le ró w  przeprow adziło  lu ­
s trac ję  65 sklepów  i  p ieka rń . W 
stosunku do 7 speku lantów  k o ­
m is ja  specjalną w ys tąp iła  z w n io ­
skiem  o przesianie ich  do obozu

^ rac V' I B  e r  1 i  n. B. szef p o lic ji w  m*3
W  W is ie  12 osobowa ekipa ko n - steozku i mert-K n o th  w  Zagłęb*«

tro ln a  stw ie rdz iła , ze 3-cia częsc I w « . , . „  «sad
w łaśc ic ie li sklepów up raw ia  spe -| Ru^  * astal M azany przez «  
ku lac ję  mąką, Chlebem i  cukrem , i w o jskow y na karę  śm ierc i. . 
Na 30 skon tro low anych sklepów ! s‘ę okazało K no th  podczas w o ł 
sporządzono 10 p ro to ku łó w  k a r -  zastrze lił trzech Rosjan wywie®1 
nych. t nych na robo ty  do N iem iec.

Gmnazia w e skie wzbudziły zaWeresoware

Przedstawicielki UNESCO w  Polsce
Zarządu G łównego ZNP odbyły 
k ilk a  wycieczek. M iędzy in . zwie­
dz iły  W ilanów , Żelazową Wolę ~~ 
m iejsce urodzenia F ryd e ryka  Cn 
p ina  —  oraz w ie js k i ośrodek szk« 
n y  w  Zdunach pod Łowicze111’ 
gdzie zna jdu je  się szkoła ro ln ie ** 
oraz w ie jsk ie  g im nazjum  i  lice»1"  
ogólnokształcące.

Ten ty p  średnie j szko ły  w ic i' 
sk le j nieznany zupełn ie w e Fr»n'  
c ji za interesował w  dużym  ***>- 
pn iu  obie F rancuski, k tó re  ud»1 
na gruncie  po lsk im  eksperyW®’ 
postanow iły  zapropagować n» 
ren ie F ranc ji. [

P rzeds taw ic ie lk i UNESCO, W '  
re w  tow arzystw ie  cz łonków  
rządu G łównego ZN P odwiedź-1» 
w ie js k i ośrodek szkolny w  
nach, dozna ły n iezw yk le  serdec-' 
nego i  m iłego p rzy jęc ia  ze stron’  
tamtejszego nauczycie lstwa i  b11 
dzieży w ie jsk ie j tych  szkół.

W arszawa (PAP). P rzyb y ła  do 
W arszawy delegacja UNESCO, w  
sk ład k tó re j wchodzą: M . L . Ca-' 
vahen-i d r T. Brosse. Obie przed­
s ta w ic ie lk i UNESCO, poza czyn­
nościam i urzędow ym i, k tó re  za­
ła tw ia ły  na teren ie M in is te rs tw a  
O św iaty, naw iąza ły  śeisły k o n ­
ta k t z zarządem G łów nym  Zw. 
Nauczycie lstw a Polskiego, in te re r  
sując się fo rm am i rozw o ju  ośw ia­
ty  w  Polsce obecnej.

Pan i C ava lie r by ła  ju ż  .k ilk a ­
k ro tn ie  w  Polsce przed wojną. 
Obecnie, jako prezes ogó lnofran- 
cuskiego zw iązku  nauczycie li, in ­
teresowała się żywo działa lnością 
b ra tn ie j o rgan izacji oraz sytuacją 
nauczycie lstwa w  Polsce.

P rzedstaw ic ie lk i UNESCO od . 
w ie d z iły  na te ren ie  W arszawy 
szereg szkół różnych typ ó w  i  o 
różnym  poziom ie. Ponadto w  to ­
w arzys tw ie  cz łonków  Prezyd ium

O brót bezgotów kow y
przy reg u lo w an iu  rachunków

(PAP Zagadnien ie ! Należy się spodziewać, że szybsze rachunku  bieżącego w  jedne j *Warszawa,
zwiększenia 
wego za jm u je  poważne m iejsce 
w  o rgan izac ji naszego systemu f i ­
nansowego. Bezgotówkowe prze­
le w y  z jednego rachunku  na d ru ­
gi w  tym  samym, względzie in nym  
banku, da ją  też w ie lk ie  korzyści 
samym uczestnikom  ob ro tu  bez-

ob ro tu  b e zgo tó w ko -, re zu lta ty  osiągnie obow iązujący 
od 19 n ia ja  rb . dekret, w p ro w a ­
dzający obow iązek rozrachunków ’ 
bezgotówkowych.

Postanow ienia dekre tu  dzielą 
obow iązu jących do uczestniczenia 
w  obrocie bezgotówkowym  na 
dw ie  zasadnicze g rupy: , sektor 

gotówkowego. U św iadom ienie o 1 państw ow y i spółdzielczy oraz 
korzyściach ob ro tu  bezgotówko- i sekto r p ryw a tn y . Uczestnicy obro- 
wego w ym aga łoby na n o rm a ln e j j tu  bezgotówkowego pierwszej 
drodze d ług o le tn ie j propagandy, g rupy  obow iązani są posiadania

Cele ruchu z a w o d o w e g o
(D okończenie ze strong 1-szej)

dziw ą niezależność zw iązków  za­
w odow ych, oraz ich  be zpa rty jny  
choć n ie  apo lityczny charakter.

W , ob liczu poważnej sy tua c ji 
gospodarczej po w in ny  być pod ję . 
te energiczne środk i w  celu pod­
niesienia rea lne j w a rtośc i płac 
na drodze do w prow adzenia b a r­
dz ie j p raw id łow ego podzia łu  do­
chodu społecznego, wzmożenia 
p ro d u k c ji i  zw iększen ia 'm asy to ­
w a row e j na ryn ku .
W  zw iązku  z uch w a lon ym i przez 

Sejm  ustaw am i, zm ie rza jącym i 
do u regu low an ia  w y m ia n y  tow a­
row e j, usp raw n ien ia  p o lity k i po­
da tkow e j oraz do zabezpieczenia 
ap row izac ji reg lam entow anej ple 
num  K C Z Z  postanaw ia :

1. zm ob ilizow ać masy pracujące 
do zdecydowanej w a lk i z drożyz­
ną i  speku lac ją ;

2. w ydelegować do pracy w  K o 
m is jach K o n tro li Społecznej, w  
K om is jach  C enn ikow ych ł  N o to­
w ań oraz do obyw a te lsk ich  K o m i­
s j i  P odatkow ych na jb a rdz ie j o- 
f ia m y c h , uczciw ych i  sum iennych 
działaczy;

3. zorganizować w  fab rykach  
i  p rzy  oddziałach zw iązków  za­
ro d o w y c h  k o m ite ty  do  w a lk i z

drożyzną, k tó re  m ia łyb y  za za­
danie delegowane do K o m is ji 
K o n tro li Cen i  O byw a te lsk ich  
K o m is ji P odatkow ych —  k o n tro ­
le rów  1 lu s tra to ró w  społecznych, 
ja k  rów n ież nadzór nad siecią 
hand low ą swojego re jonu.

W  dalszym  ciągu rezo lucja  wzy 
wa c zyn n ik i rządowe do ja k  n a j­
szybszego usta len ia  godziwych 
m arż hand low ych, aby św ia t p ra - 
0^  m ógł otrzym ać to w a ry  bez nad 
m iernego obciążenia i  wzbogace­
nia  ' pośrednika. Do uspraw nien ia  
hand lu  na leży dążyć poprzez roz­
budowę państwowego i  spó łdz ie l­
czego hand lu  hu rtow ego i  de ta­
licznego, poprzez państwowe i 
spółdzielcze dom y towarow e.

Należy wa lczyć o upowszech­
n ien ie  spółdzielczości oraz o usu­
nięcie b raków  w  je j p racy drogą 
l ik w id a c ji ob ro tów  z sektorem  
p ry w a tn y m  rozbudow y dołowej 
spółdzielczości. Z w ią zk i zawodo­
w e po w in ny  w ziąć czynny udz ia ł 
w  o rgan izow an iu  spó łdz ie ln i zam 
kn ię tych  w  fab rykaeh  i  zak ła ­
dach pracy.

Rezolucja k ładzie  też nacisk na 
współpracę z U rzędam i Skarbo­
w y m i i  lu s tra to ra m i po da tko w y­

m i w  w y k ry w a n iu  u ta jonych  o- 
bro tów .

Zw róc iw szy uwagę na koniecz­
ność ja k  najszybszego udzia łu  
św iata pracy w  b itw ie  o handel,
0 p ra w id ło w y  rozdzia ł dochodu 
spełecznego —  rezo luc ja  wzyw a 
masy pracownicze do wzm ożonej
1 w y d a jn e j pracy oraz do oszczęd­
ne j gospodarki, celem podwyższę. .
n ia  na te j drodze poziom u życio- j tow e j Kasie Oszczędności, 
wego mas pracujących, równocze każdy uczestnik ob ro tu  bezg .e„ 
śnie zaś zw raca uwagę na d o p ił-  kow.ego może sobie o tw orzy ra„ 
nowanle is tn ie jących  przepisów, zależnie od posiadanego Ju. 3ty- 
odnośnie p lac pracow niczych. P le  j chunku bieżącego w  inne;
num  K C Z Z  domaga się pow o ła - j tu c ji k red y to w e j 

Rad Nadzoru Społecznego

s ty tu c ji k redy tow ych  i  ześrodk 
w an ia  swych ob ro tów  na tyrn r  
chunku, następnie r e g u lo w a n ia  ^  
drodze przelew, bank. rozrach- 
w szys tk im i obow iązanym i 
czestniczenia w  obrocie b e z g o to  
kow ym  oraz do lokow ania  
nych zasobów go tów k i n a  swy 
rachunku  bieżącym. N a to r m  
należący do d rug ie j g rupy 
p ryw a tny ) obow iązani są: P°®13 j 
n ia  rachunku  bieżącego w  jen jcn ia  rachunku  bieżącego 
z in s ty tu c ji k redytow ych , o
dokonu ją  obro tów  z sektor ^  
państw ow ym  i  spółdzielczy«1 ^  
raz do regu low ania  w  dro« 
prze lew ów  bankow ych rozrach« 
ków  z tą  grupą. . , w’

O bow iązani do uczestniczeń* ^ 
obrocie bezgotówkowym , 
praw o swobodnego w yb o ru  in  ^  
tu c ji k redy tow e j, z tym  ‘»Smy­
czeniem, że korzysta jący z k r  - 
tu  bankowego mogą posiadać ^  
chunek bieżący ty lk o  w  tym
lrn nr trińrcm  kri»dvt .ku, w  k tó ry m  k re d y t o trzy

W y ją te k  stanow ią rachunk i 
row e w  N arodow ym  B anku r cZ- 
sk im  i rachunk i czekowe w

ma
Zjednoczenia i  w  C entra lach w  
celu pogłębienia k o n tro li społecz­
ne j w  unarodow ionym  przem y­
śle.

Rezolucja kończy się stw ie rdzę 
niem , że ruch  zaw odow y zdaje 
sople sprawę, iż ty lk o  przez w ła ­
sną pracę, przez dyscyp linę spo­
łeczną, oszczędną i  ren tow ną go­
spodarkę, przez likw id o w a n ie  
przerostów  i  m arno traw stw a, 
przez w a lkę  z podziem iem  gospo­
darczym , z drożyzną i spekulac ją  
—  m asy pracujące będą m ogły 
zdobyć s w ó j'd o b ro b y t i  um o cn ić1 
w ładzę ludów;*.

Państwowe K oedukacyjne ^  
ceum Ogrodnicze w  P rós** 
w ic , poczta Prószków, P v je 
Opole, w o j. śląsko-dąbroWS
założone na teren ie  ky*e£1' ,!Z0. 
szej szko ły  ogrodnicze j (Pola 
logia)

przy m ir t  zapisy 
na rok szkalny 1947/48

Zgłoszenia i zapytania
war* do d v rv c "v  liCPUlD,
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0 Szklarskiej Porębie i o innych miejscowościach
........................ że D ekre tu  z dnia 2. 3. 45 oraz o ko l- le jó w * brzm i: M irow sk), K rz y - I sein S tandquartie r in  daesem

Już trzeba przyznać, że je ś li 
Chodzi o upiększanie na tu ry , to 
w  dziedzinie wodospadów N iem ­
cy dokona li osiągnięć, ja k  to się 
m ów i, szczytowych. K o ło  S zk la r­
sk ie j Poręby są w łaśnie tak ie  
dwa wodospady, k tó re  zostały 
upiększone specja ln ie pieczoło­
w icie. Posiadają obm urowania, 
sztuczne z b io rn ik i (aby w  razie 
większego nap ływ u tu rys tów  da­
ło się pokazać coś w  rodzaju ma­
le j Ń iagary), ośw ietlen ie  e lek­
tryczne (obecnie z le kka  popsute), 
urządzenia gastronom iczno-nocle. 
gowe (na razie nieczynne), no i  
rzecz oczyw ista w okó ł żw irow a ­
ne ścieżki, poręcze, aby przypad­
kiem  ktoś n ie  w pad ł do środka, 
czy li do wodospadu, m ostk i nad 
Wodospadem, m ostk i pod w odo­
spadem itp .

A  u stóp wodospadu i w  s tru ­
m ieniu , k tó ry  się z niego tw orzy, 
jako  już  czysto po lsk i nabytek, 
leżą podziuraw ione ga rnk i, jakieś 
nieokreślonego w yg lądu  żelastwo, 
puszki z konserw , oraz wcale po­
kaźna ilość rozm aitych papierów, 
te k tu ry  itede. Wodospady zostały 
upiększone obecnie ju ż  ca łkow i­
cie, tak, że nie pozostaje im  n ic 
innego, ja k  przestać w  ogóle być 
Wodospadami.

Jak każdy się dom yśli, S zkla r­
ska Poręba nazywa się tak  do­
p iero  od niedawna. Przedtem  no­
s iła  m iano —  Pisarzewiec (ła ­
dne tłum aczenie z niem ieckiego 
„S chre ibcrhau“ ) i  gdzieniegdzie 
ten P isarzewiec jeszcze istn ie je . 
Na p rzyk ład  na stacji, posiadają­
cej nazw'ę Pisarzewiec Średni, 
z czego w yn ika , że jes t jeszcze 
Pisarzewiec D o lny  i P isarzewiec 
G órny. S tacja owa odznacza się 
Prócz tego bardzo ładnym  zega­
rem, k tó ry  w  ogóle nie chodzi 
i  Wskazuje stale jedną i  tę samą 
godzinę. Jest to bardzo wygodne 
urządzenie. Na ow ej s tac ji poza 
tym  jest jeszcze inne wygodne u- 
rządzenie, a m ianow ic ie  to, że 
Pie potrzebu je tam  się kupować 
b ile tów . Na kasie s tacy jne j bo­
w iem  p rzyb ita  jest ka rtka :

„Z  powodu choroby kas je rk i 
’ ’f  “ b ra ku  zastępcy — kasa n ie ­

czynna. Sprzedaż b ile tó w  w  po­
c iągu“ .
Prawdopodobnie w  razie cho­

roby zaw iadowcy s tac ji zostanie 
Wywieszona tam  następująca 
ka rtka :

— stacja nieczynna. Proszę po­
dróżować w łasnym i środkam i 
lo kom o c ji“ .
Szklarska Poręba posiada rów ­

nież muzeum przyrodnicze (m. m. 
ładny zb iór chrząszczy i  m oty li), 
gdzie w  jedne j z sal zna jdu je  się 
c y k l obrazów przedstaw iający le ­
gendarne dzieje czeskiego Jana 
Karkonosza (z którego N iemcy 
z ro b ili R iibezahła, a nasi domo­
roś li lingw iśc i „L iczyrzepę“ - P °-

W yszabrowane schronisko na tzw.
„Rozdrożu Ize rsk im 1.

F o to  M . J. M ic h a ło w s k i

nieważ obrazy te są pędzla m a- 
la la rza  niem ieckiego, w ięc pod­
niósł się krzyk , że one pow inny 
być wyrzucone z muzeum. Idąc 
droga takiego rozum owania na­
leżało by w  ogóle zamknąć cale 
muzeum, bo wszelkie zb iory są 
tam  też niem ieckie. A  h is to ria  o 
Karkonoszu, czy li o „R iibezah lu 
jest przecież słowiańska. Cóż to 
w ięc może m ieć do rzeczy, że ją  
nam alował m alarz n ie m ie c k i. ..?  
P rzy tęp ien iu  śladów niemczyzny 
na zachodzie trzeba zawsze pa­
miętać, żeby nie w ylew ać dziecka 
razem z kąpielą.

Ze S zk la rsk ie j Poręby p row a­
dzi ciekawa pod względem tu ry ­
stycznym  droga do W ienca- 
Z d ro ju  (przepraszam — obecnie 
Świeradowa). Droga ta  jest me 
ty lk o  ciekawa z uw ag i na w idok i, 
ja k ie  z n ie j się roztaczają, lecz 
również z uw ag i na otaczające ją  
tab lice ostrzegawcze Lasów Pań­
stwow ych. W szystkie te tab lice 
noszę jeden sakram enta lny napis: 

Lasy Państwowe.
Wstęp do lasu bez zezwolenia 

w zb ron iony“ .
Ponieważ po drodze, m im o ze

przepraszam Lasy Państwowe, że 
w  pewnym  momencie wstąp iłem  
na chw ilę  do lasu, ale doprawdy 
nie m ia łem  innego wyjścia.

Do lasu jest wstęp wzbroniony, 
ale natom iast n ik t  n ikom u nie 
zab ron ił wstępu do budynku 
schroniska, mieszczącego się na 
tzw. Rozdrożu Izersk im  (a pro­
pos te j nazwy: Czy nie można by 
dla „G ó r Ize rsk ich “  znaleźć inne j 
nazwy, ja k  ta, k tó ra  jest p rze tłu ­
maczona żywcem  z niemieckiego 
„Isergeb irge“ ?), oraz do drugiego 
budynku, prawdopodobnie d la  za 
rządzającego, znajdującego się 
obok. Został tam  dokonany sza­
ber n iezw yk le  złośliwego typu, 
to znaczy obe jm ujący k la m k i od 
d rzw i, w y łą czn ik i elektryczne, 
urządzenia higieniczne, szyby o- 
k ienne itp . Co do szyb to zasto­
sowano tu  bardzo oryg ina lną m e­
todę działania. Ponieważ rab u ­
siom b y ły  potrzebne ty lk o  szyby 
bez ram, w ięc przecinano z je ­
dnego boku ram y piłą , następnie 
całą ramę rozchylano, a potem 
dzięki tem u zabiegowi, w y jm o ­
wano szybę.

N ie m yślm y jednak wcale, ze 
owe b u dyn k i b y ły  jak im ś bez­
pańskim  i porzuconym  m ieniem. 
W idn ie ją  ną n ich  dw ie tab liczk i. 
Pierwsza z ta k im  napisem.

..Dolnośląska Spółdzielnia T u ­
rystyczna. Schronisko na Roz­
drożu Izerskim . 770 m etrów .

Zaś druga z tak im :

..Orbis.
W ałbrzych, dn. 20. I I I .  1947.
Ubezpieczenie.
O b iekt ten został zabezpieczony 

przez Polskie B iu ro  Podroży „O r. 
bis“  i stanow i własność M im s te i-  
stwa K o m u n ika c ji na podstawie

r  U lllC  VV «.*. ------------
, to jest re jon  w y b itn ie  tu rys tycz-

i  °b rakuy zastępcy i Ä  o ^ S w J b a X

D ekretu z dn ia 2. 3. 45 oraz o kó l­
n ika  M in is te rs tw a  Z iem  Odzyska 
nych nr. 98.

N i s z c z e n i e  b ę d z i e  s u .  
r o w o  k a r a n  e.“

Jesteśmy w  tym  w ypadku  ba r­
dzo ciekaw i, kogo teraz „O rb is “ 
będzie surowo kara) Poza tym  
można być pe łnym  podziwu za­
rów no dla  te j in s ty tu c ji, ja k  i d la 
„D o lnośląsk ie j Spółdzie ln i T u ry ­
stycznej“  (n iew ą tp liw ie  z bardzo 
ograniczoną poręką), że obydw ie 
w ie rzy ły , iż umieszczenie na sa­
m otnych budynkach górskich 
dwóch tab liczek, uch ron i je  w  cu 
downy sposób przed rabunkiem . 
N ie ma to jednak, ja k  w ia ra  w  
magię drukowanego słowa!

W  W ieńcu -Z d ro ju  również w ie  
rzy się w  magię drukowanego sio 
wa. W' Domu Z d ro jow ym  w idn ie ­
je  w praw dzie duży napis: „Psów 
wprowadzać nie w o ln o “ , ale na 
sali osobiście na liczy łem  trzy  psy. 
Może by ło  ich jednak w ięcej, 
szczekanie bowiem  rozlegało się 
dosyć donośne.

Jak już  zostało wspomniane 
W ien iec-Z dró j nazywa się w ła ­
ściw ie Świeradów. A b y  jednak 
całą sprawę jeszcze bardzie j skom 
p likow ać stację ko le jow ą w  W ień 
cu nazwano M lyńskiem . Nazwa 
zresztą ja k  każdy przyzna, ba r­
dzo wdzięczna.

P rzy te j okaz ji n ie  od rzeczy 
będzie wszystk im  przypomnieć, 
że sytuacja  nazwowa w  uzd row i­
skach dolnośląskich przedstaw ia 
się obecnie następująco:

Leśny Z d ró j nazywa się teraz 
C zern iaw a-Zdró j, D łużewo Z d ró j 
-  D ługopole Zdró j, Puszczyków 
Z d ró j — Polanica Zdró j, Z dro jó - 
wek — Przerzeczyn, Jar — So­
kołowsko (przy czym stacja ko-

le jow a brzm i: M irow.sk), K rz y - | sein S tandquartie r 
żatka — K ow ary, Zeylandowo — Hause.“
Bukowiec, a Zdro jow iec -  Jed li- Poza tym  G ry fiogo ra  « d a r a n  
na Z d ró j się jeszcze tym , ze posiada „u lic ę

A  wiec gdy gdzieś k to  chce j e - 1 Je len ie j G ó ry “ . W idocznie Je le n i*  
chać niech się naprzód dokładnie Góra musiała w  czymś G ry tto - 
nam yśli i wybierze odpowiednią | górze bardzo s.ę zasłuzyc. 
nazwę tak aby później nie b lą - | Inne m iasta dolnosląskne w  ta m -
dzić i nie szukać miejscowości, 
k tó ra  o fic ja ln ie  już  nie egzystuje.

W W ieńcu-Z dro ju  m ój p rzy ja ­
c ie l Oberbuergerm eister Scheon- 
w a lder, poza w idoków kam i nie

Domek obok zna jdu jący się w  ta ­
k im  samym stanie.

F o to  M . J. M ic h a ło w s k i.

zaznaczy! specja ln ie sw ej dzia­
łalności. N atom iast w  G ryfiogó - 
rze z dumą pokazał m i swoje dzie 
ło, w  postaci m arm urow e j ta ­
b licy , w m urow ane j w  ścianę .je­
dnego z domów na P lacu G enera­
lissimusa Stalina. Na ta b licy  te j 
czytam y:

„Seine Exelenz G enera lfe ld , 
m arschall Reichspräsident von 
H indenburg  nahm  im  Sommer 
1886 au f einer Generalstabsreise

tych okolicach m ają też swoje 
k łopo ty  z u licam i. Wszędzie np. 
w idn ie je  u l. Żym rrskiego (Lubań, 
Zgorzelice i  in.) w  Lu b a n iu  Jest 
prócz tego u lica  H u to w a  (od h u ­
ty , czy od p. Huta?), a Zgorze li*«  
posiadają w  ogóle d rugą  nazwę 
Zgorzelec. Jedynie ty lk o  M ię dzy , 
grodzie (koło Bolesławca) n ie  m *  
tego k łopotu , gdyż w szystk ie  u l i ­
ce posiada spalone. Czy w ięc tam  
taka u lica  nazywa się tak  czy in a ­
czej, jest w łaśc iw ie  w szystko je ­
dno. Jest to jedyne zresztą m iasto, 
w  k tó rym  nie w o lno  chodzić po 
chodnikach. Na każdym  bow iem  
rogu w idn ie je  tam  napis:

„Z abran ia  się chodzenia po cho­
dn ikach.“

Prawdopodobnie dlatego, aby 
komuś nie spadła na głowę cegła. 
Ponieważ zaś po M iędzybrodziu  
n ik t p raw ie  n ie  chodzi, a też i  
rzadko jeździ, w ięc ch o d n ik i i  u - 
lice  zarasta ją pow o li traw ą .

Jedyną ludność stanow ią w  o - 
w e j m iejscowości Polacy z Jugo­
s ław ii. Dlaczego ich osiedlono w  
tym  spalonym  kącie, a n ie  gdzie 
indzie j, trudno  naprawdę zrozu­
mieć. Osiedleńcy też tego n ie  ro ­
zum ieją, a z rozm ów z n im i m oż­
na by wnioskować o bardzo n ie ­
p rzychy lnym  ich nastaw ien iu  do 
tych, k tó rzy  tak ie  a n ie  inne • -
siedienie im  w ykom b inow a li.

No, ale co rob ić  . . .
N IE J A K I X ,

Spadkobierca Hitlera

Teutońska histeria Schumachera
Schumacher rozpoczął ostatnio 

now y atak w  sprawie granicy 
po lsko .n iem ieck ie j, Tym  razem 
znacznie śm ielszy i bardzie j bez­
czelny niż uprzednio. O tw arc ie  1 
cynicznie o d k ry ł przyłb icę. Jaw_ 
nie przyznał się do tego, że SPD 
jest w  chw ‘l i  obecnej g łów nym  
spadkobiercą wszystkich sk ra j-

Nowoczesna dzielnica w Gdańsku
O d b u d o w a  m iast n ad m o rs k ich

K rakó w . W ramach W ykładów
0 Z iem iach Odzyskanych, w yg ła ­
szanych na teren ie U n iw ersyte tu
1 A kadem ii G órniczej w  K ra k o ­
w ie  ciekawą pre lekc ję  m ia ł K a z i- 
h iie rz  Strzegocki, zastępca Dele- 
Sata Rządu dla spraw  Wybrzeża 
ba tem at odbudowy m iast. Z n i-

• . „óni m ib liczne i ja k  w o - zów główne arte rie  ko ipum ka- 
uzytecznosci Pjb l {cz ¿ J , ¡ „v in e  ; przelotowe długości 60
dociągów, tram w ajów , e lek trow n i 
gazowni, m iędzym iastowej ko ­
m un ikac ji. odbudowy szkół, gma­
chów urzędów publicznych, wresz 
cie uporządkowanie ogolme m iast 
a przede wszystkim  rozpoczęcie 
społecznego budow nictw a miesz.Sp01.ec/.ncs d o ta c je•«i tema i uuuuuum j ----- Najw iększe

szczenią g łów nych »środŁow I “  m af  na tura ln i*  Gdańsk, jako  
ha ją się w  granicach od ot <4°! °  ■ . --------„  sumę
8(1%. Jedynie m niejsze ośrodki
ja k  Sopot, “Łeba, Ustka. Derłowo 
hie u leg ły  w iększym  zniszcze­
niom. k tó re  waha ja się w  g ra n i­
cach od 5% do 15%. Zresztą me 
Wszystkim udało się tak  szczę­
ś liw ie . Police zniszczone W  60/», 
W o lin  w  80%. Dąb w  70%.

N iem cy lic z y li się z tym , zc tak  
kom ple tn ie  zdewastowane m iasta 
nadm orskie nie będą m ogły speł­
n ić swych ważnych fu n k c ji go­
spodarczych. P rze liczy li się je ­
dnak. w " ciągu zaledw ie dwu ła t 
ostatn ich m iasta w ró c iły  do ży­
cia, a czołowe po rty  pe łn ią  dz i­
s ia j już swą ro lę  w iązania P o lsk i 
z na jda lszym i zaką tkam i świata. 
W praw dzie liczb?, ludności w  
tych 18 m iastach nadm orstech 
Jest o 50% m niejsza w  stosunku 
do czasów przedw ojennych (z 90” 
ty«, spadła do liczby 453 *ys),
ale cy fra  ta stale sic powiększa 
W m iarę postępującej odbudowy. 
Jest więc w  pe łn i uzasadniona 
nadzieja, że w  ciągu na jb liższyc 
la t cy fra  ta dojdzie do przed­
w o jenne j wysokości, a może ją 
nawet przewyższy.

Odbudowa następowała szyb 
dzięki w ie lk im  k redytom  rządo­
wym , k tó re  w  roku  1946 osiągnę­
ły sumę b lisko 5 m ilia rd ó w  z1- 
Objęła ona kom un ikac ję  wszel­
kiego rodzaju, rozbudowę portow  
hand low ych, rybo łów stw o, sme2'  
ttie okrętowe, odbudowę nuns • * 
wsi. urządzeń i uruchom ien i 
P rodukc ji przem ysłow ej, wreszci 
regenerację ro ln ic tw a .

W odbudowie m iast na P1«  '
sze m iejsce wysunęło się dopro 
Wadzenie do porządku zakład

na jbardz ie j zntezcz«My> *>
538 m ilionów
Szczecin z sumą , __
G dynia z 363 m ilionam i, Sopot 
z 72 m il, E lb ląg — *  70 m il. itd

W dziedzinie bud° w n ‘^ w ® 
mieszkalnego wyremontowano 7 

iz b ' m ieszkalnych, z czego 
w^sam yrn Gdańsku 5 OOOjzb w
G dyni, Sopocie i E lb lągu -  tys. 
izb" Odremontowano da le j 37 
dużych ob iektów  w  dziale bu ­
d y n ió w  adm in is tracy jnych ^  spo­

łecznych (w Gda” Siastaeh 15). W znstalych trzech rmastaen ia;
dziale budow nictw a k ^ t ,ul7  k  
„ . „ u :  T-ahezpieczono w  GaansKu, 

Gdyni. E lb lągu 23 ob iekty żaby’ - 
kowe. W dziale szkolnictwa odbu- 
dnwaiio częściowo H  gmacnuw 
"nH techniki G dańskie j o kuba- 
tu « e  300,000 m> i 7 paw ilonów

S r S r & s s s  a s  

hsszzsz? 1 — ę
j  „ iv t k u  21 szkół powsz. 1 n(> do użytku  ...1,.-.

3 średnie w Gdańsku, 17 szkół
•> ” ----- . „ „ . . t .  ; 2 średnie w
PC ° £ T  3 M  P o w s z e c h n e  w  
Gdyt1'.’ „ raz 2 szkoły powszechne S o p o c ie  oraz « . . .
! 9 ś re d n ie  W' E lb lą g u .
1 7 Inn ych  dziedzin w a rto  pod- 

Z -v-  sukcesy w  odbudowie k re ś lą  sukce y  bu(Jynki) Q-
szpita ln ic }a(j em pracy i p ie-
grom nyi , wano zakłady wo- 
niędzy o d b , , nalizacyjne, lin ie
S i w S w « . '  O ® « * »  2 g m - i

cy jne i przelotowe długości 60 
km . wyrem ontow ano 60 km  je ­
zdni, odbudowano 4 mosty.

N a jba rdz ie j zniszczonym m ia ­
stem nadm orskim  jest Gdańsk, 
na k tó ry  zwrócono na js iln ie jszą 
uwagę. Odbudowa , ta k  w ie lk iego 
ośrodka m usi po trw ać czas d łuż­
szy i należy ją  dobrze rozp lano­
wać. Początkiem, te j odbudowy 
będzie odbudowa „c ity  Gdańska, 
k tó re  będzie punktem  cen tra lnym  
i  w y jśc iow ym  przyszłego Gdań­
ska. M iejscem  dla tego będzie 
p lac naprzeciw dworca głównego, 
na k tó ry m  zachował się jedyn ie 
Ratusz S tarom ie jsk i. Na znacznej 
przestrzeni Usunięto gruz i roz­
poczęto budo-wę wspaniałego bu ­
dynku  uniwersalnego długości 125 
m, w  k tó rym  znajdą pomieszcze­
nia hotel, restauracja, na jbardzie j 
potrzebne dla  przyjezdnych sk le ­
py, szereg in s ty tu c ji użytkow ych, 
ja k  b iu ra  podróży, księgarnie 
itp . Stanie na tym  placu gmach 
B anku Gosp. K ra j., zespół w ie l­
k ich  f irm  handlow ych zw iązanych 
z życiem m iasta portowego, ja k  
Centra la Z b y tu  P roduktów  Prze­
m ysłu Węglowego, Centra la Prze 
m ysłu Konserwowego itd . W bez. 
pośredniej b liskości tego placu, 
p rzy a rte r ii g łównej, prze lo tow ej 
w  stronę po rtu  staną gmachy 
PKO, Głównego Urzędu M orsk ie ­
go i inne. G łów ny ośrodek cen­
tra ln y  nowego polskiego Gdańska 
wiąże się ze S ta rom ie jsk im  Ra­
tuszem, w  k tó rym  znajdzie po­
mieszczenie Zw iązek Gospodarzy 
M iast M orskich.

Na W ybrzeżu jest jeszcze w ie ­
le do zrobienia. Tym  licznym bo­
lączkom ma zaradzić Zw iązek 
Gospodarczy M iast M orsk ich , k tó ­
ry  p o tra fi związać życie tych 
m iast w  jedną organiczną całość, 
nada im  ‘ s ty l w  nowej rzeczy­
wistości i zwiąże je  s iln ym i w ę­
z łam i z zapleczem k ra ju .

D r, St. Pet.

nych prądów im peria lis tycznych 
i szow inistycznych w  Niemczech.

Ostatnie wystąp ien ia  Schuma_ 
chera w y w o łu ją  w rażen ie tak  do­
brze nam znanej „M steria  teu tó­
nica“ . W p łyną ł na to fak t., że co_ 
raz częstsze są głosy rozsądku, 
wzywające do pogodzenia się z 
is tn ie jącym  stanem rzeczy, go_ 
dzace się z tym . że N iem cy mogą 
żyć i rozw ijać  się w  obecnych 
granicach. W ypow iedzi takie , ja k  
Dahlema, jednego z czołowych 
przyw ódców  SED. w yprowadzają 
Schumachera z równowagi.

„Żądam y od SED — w o ła  
histerycznie — aby szła z na­
m i ręka w  rękę w  żądan'u 
przesunięcia n iem ieckich g ra . 
n ic  wschodnich tak daleko, 
ja k  ty lk o  możPwe, na wschód 
od O dry i Nysy... S łyszeliśmy 
glos kom unisty, że N iem cy 
mojtą żyć i w  okro jonych gra­
nicach, wziąwszy pod uwagę 
m ożliwość' eksportu. Jest n ie . 
ludzk ie  ze strony SED takie  
s taw ian ie sprawy w  stosunku 
do 12 m ilio n ó w  istnień ludz­
k ic h “ ...

„N ig d y  się tak  nic kłamie. — 
pow iedzia ł kiedyś B ism arck — 
ja k  po po lowaniu, w  czasie w o j­
ny i przed w yb ora m i".

W naszym współżyciu z N iem ­
cami b y ł okres polowań. Parn ię , 
tam y k łam stw a 2 tego okresu. Pa 
m ię tam y także wo.ienne k ła m ­
stwa Goebbelsa. Dz'ś w Niem_ 
czech nastąpił nowy okres, okres 
w yborów . Toczy się zażarty bój 
o lu tn ię  po Goebbelsie. Okres ten 
w ie lce  sprzyja k łam stw om . Po­
niżej przytoczę szereg iście n>e. 
m ieckich  k łam stw  przedw ybor­
czych.

G ra jąc na ins tynktach szero. 
k ie j masy b. h itle row ców , k tó rą  
wch łonęło i  w ch łan ia  SPD. Schu­
m acher i k l'k a  n iezw ykle  wzmo_ 
g li ton rew iz jon istycznych w ystą­
p ień w  okresie, k tó ry  poprzedzał 
w yb o ry  do sejm ów k ra jow ych  w  
stref'e b ry ty js k ie j.

„Obszar n iem ieckie j ziem i 
ro ln e j leży na wschód od O- 
d ry  i Nysy, M us'm y walczyć o

każdy m etr kw a d ra to w y  n ‘e. 
mieefciej z iem i na wschód od 
O dry i Nysy... Środkam i roz­
sądku i  c iąg łym  apelowaniem 
do sum ienia św iata“ ...

Po czym na tychm iast następuje 
argum ent, po k tó ry m  każdy m o­
że stw ierdzić, co Schumacher u- 
waża za „sum ienie św ia ta“ ...

„W ie lk ie  po łacie dzisiejszej 
Polski zachodniej pozostają 
n iew ypełn ione pod względem 
ludnościowym . ekonom icz. 
nym  i technicznym . N iem cy 
potrzebu ją tych obszarów dla 
w yżyw ien ia  swych ludzi, prze 
c iw n ie  bowiem  pozostaniemy 
w iecznie na u trzym an iu  an- 
g lo .am erykańskich p ła tn ikó w  
podatkowych“ ...

Rozsądne ś rod k i — to szantaż. 
A lbow iem  każdy w ie. ja k ie  mogą 
być niem ieckie  „nierozsądne“  
środk'. „Sum ienie św ia ta“  zaś — 
to kieszeń -podatn ika anglo.am e- 
rykańskiego. do k tó re j Schuma­
cher się m od li i k tó re j się w  o_ 
piekę oddaje...

Cala ta heca prowadzona jest 
w  sposób identyczny, przy ta k im  
samym akompaniamencie, przy 
użyciu tych samych teatra lnych 
rekw izytów , k tó re  znamy z cza. 
sów h itle row sk ich . W ięc na w ie ­
cach oświadcza się: „ je tz t w ird  
zu euch unser grosser dr. Schu. 
m âcher sprechen“  — „te raz  prze­
m ów i do was nasz w ie lk i Schu. 
m âcher“ ... W ięc tępe. chóralne 
o k rzyk i — ja k  donosi o tym  bez­
p a rty jn a  „B e r lin e r Z e itung" — 
„Schumacher, w ir  danken d ir ! “  
P raw ie tyle. co znane nam skąd. 
tnąc} „wodzu, dzięku jem y c i!“  
Być może, ju tro  usłyszym y znów 
w  podobny sposób zm odyfikow a­
ny okrzyk: Schumacher, befehl. 
w ir  fo lgen !“  •— „W odzu, rożka . 
zu.it“

Kandydat SPD, A lfre d  Schnei­
der. przesiedleniec ze ' wschodu, 
kam panię wyborczą prowadteił 
pod ho dem:

„M y  wygnańcy z wschodu 
pow inn iśm y pojąć, że naszym 
zadaniem i  obow iązkiem  jest 
poparcie SPD w  je j walce

dzięki k tó re j m a być ró w ­
nież zapewniona nasza (prze­
siedleńców) przyszłość. Z  
w ‘e łką wdzięcznością s tw ie r­
dz iliśm y. że p a rtia  socja l­
dem okratyczna ja k o  pierwsza 
w ys tąp iła  przed społeczeń­
stwem  w  spraw ie naszej, czy­
niąc z tego swą w łasną sp ra . 
w ę “ .

SPD bo i się. by je j n ie  p rze li­
cytowano. Podkreśla, że o łia  
pierwsza na jkonsekw en tn ie j p ro .  
wadzi zbożną hecę rew iz jon is tyez 
ną.

Cóż dziwnego, że sala trzęsie 
się od oklasków  i skandowanych 
ry tm icznych , n a jw yra źn ie j zorga­
nizowanych okrzyków .

A  głosy rozsądku? Owszem, 
n iekiedy zdarizają się. N ieśm iałe, 
lapidarne, n iem n ie j jednak bardzo 
przekonywające. Jak donosi p ra ­
sa w  trakc ie  przem ów ien ia, w y ­
głoszonego przez Schumachera na 
kongresie SPD. doszło do zajścia, 
w yw ołanego przez jednego ze d n  
chaczy, k tó ry  k rz y k n ą ł głośno na 
sali: „Ja k  N iem cy mogą słuchać 
takiego id ioty?...

Pytan ie  wzrusza naiwnością. 
N iem cy, ty lk o  N iem cy mogą s łu ­
chać takiego id io ty . N ie p ierw szy 
to id iota , k tórego słucha li. W iem y 
zresztą, ja k  na tym  w ysz li.

B y ło  by natom iast, ba rdz ie j 
dziwne, gdyby go w ys łucha li o r .  
ganizatorzy m iędzynarodowego 
Zjazdu delegatów p a r t i i socjali­
stycznych, na k tó ry  —  m ie jm y  
nadzieję, że n ieopatrzn ie  —  za . 
proszono Schumachera. M . Ł.

Kredyty importowe
KATOW ICE. Izba Przemysłowo- 

Handlowa w  Katowicach kom uni­
kuje, że są możliwości uzyskania 
kredytów importowych, które przy­
znawane będą importerom przez 
banki, finansujące dane przedsię­
biorstwo w ramach posiadanych 
promes, oraz na podstawie dowo­
dów handlowych, stwierdzających 
zawarcie konkretnej obowiązującej 
transakcji importowej. Inform acje 
co do zasad udzielania kredytów 
importowych można uzyskać w  b iu ­
rze Izby w Katowicach, Plac W ol­
ności 12a. pokój n r 27. I I  p.

T I A L A  A  U  A  I  C I M U A 7 A “  stł>sui r  się przy chorobach wątroby, kam ieniach żó łc iow ych, k * .  
¿ 1 1 )  Ł A  . . U l l U I.»» IM  W " * . "  tarze żołądka i kiszek, uporczywych zaparciaeh, z łe j przem ianie

m a te rii i artre tyźm ie . Sprzedaż w  aptekach i składach aptecznych.

H. NIEMOJEW5KIEGO Lab. Fizjfl.-Cltenł. „Ch^ekiMza“ . Wirszawt, M itoim U i SO
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A D R E S Y
R E D A K C J I I  A D M IN IS T R A C J I:

J E L E N IA  G Ó R A  — u l.  K o le jo w a  18. 
te le fo n  21-90;

W A Ł B R Z Y C H  — u l.  S ta lin a  2, o b o k  
p la c u  G ru n w a ld z k ie g o , te le fo n  18-82

K Ł O D Z K O  — u l.  W o js k a  P o lsk ie g o  
nr. aa, te le fo n  37-62.

W R O C Ł A W  — u l.  K o ś c iu s z k i «9, te ­
le fo n  29-1S.

R Y T O M  — p i. S ta lin a  10, te l.  24-18.
G L IW IC E  — u l.  Z w y c ię s tw a  8 !, te le ­

fo n  44-13.
¡SOSNOW IEC — u lic a  3 M a ia  23. te ­

le fo n  67-478.
C E Ę S T O C H O W A  — A l.  N a jś w ię ts z e j 

M a r i i  P a n n y  85, te l.  21-87.
B IE L S K O  — S M a ja  7, te le fo n  'M-S5.
K A T O W IC E  — u lic a  S M a ja  12.

Świetlica robotnicza 
gości Wojsko

, Wrocław (jr). Przykładem 
aywej współpracy świetlicowej 
z Wojskiem .jest niedzielna im 
preaa ̂  świetlicy fabryki watr 
We Wrocławiu.

. Im p re z a  ś w ie t lic o w a  o d b y ła  
s ie  p rz y  w s p ó łu d z ia le  ż o łn ie ­
r z y  . m ie jscow eg o  p u łk u , s ta ­
n o w ią c  dalsze o g n iw o  w s p ó ł­
p ra c y  k u l tu r a ln e j ,  k tó r a  w y ­
d a je  ta k  pow ażne  ow oce przez 
woiwraaMe. w s z y s tk ic h  w a r to ­
śc io w ych  e le m e n tó w  ?1 ró ż n y c h  
z a w o d ó w  i in s ty tu c j i  do  w s p ó ł 
aa w o d iriie tw a  k u ltu ra ln e g o .

Loża masońska - składnicą m uzealną

Tajemnice zamku Caro w Jeleniej Girze
Jelen ia Góra. (wel.) Jelen ią i Z  ob iektów  tych  na specja lną 

Górę pod względem  budow n ic tw a J uwagę zasługuje P au iinum , 180
można podzie lić na dw ie  części 
— na śródmieście z w ąskim i, k rę ­
ty m i u lica m i i  zwarcie  zabudo­
w a nym i dom am i i  na  przedm ie­
ścia —  z w o lnosto jącym i, o to . 
czonym i ogródkam i, domami, k tó ­
re  toną w  z ie len i drzew. Pod­
m ie jsk ie  lasy, 3 duże p a rk i i 
ogrody oraz liczne zieleńce są 
n a tu ra ln y m i p łucam i m iasta. Z  
tego w zg lędu Jelenia Góra różn i 
się zasadniczo od innych  m iast 
po lskich, a pobyt w  mieście w y ­
w ie ra  dobroczynny w p ły w  na 
zdrow ie. Jelen ia Góra posiada 
duże zadrzewione przestrzenie, 
stanowiące je j własność. T rzy  ob. 
szemę pa rk i, p lan tac je  m ie jsk ie , 
ogrody w arzyw ne, ciep larn ie , 
k tó re  dostarczają k w ia tó w  do o - 
zdoby u lic, dw a piękne m a ją tk i 
ro lne Czarny S trum ień  i  P au li- 
num  oraz w ien iec otaczających 
miasto- lasów, liczące razem oko­
ło  1500 ha, przedstaw ia ją  nie- 
oszacowaną w prost wartość.

he k ta row y  m a ją tek  wzorow o za­
gospodarowany i p rzepięknie po­
łożony na ta k  zw anym  W zgórzu 
P artyzantów . Z  p a rku  P au iinum  
w idać okolicę W  prom ien iu  k i lk u ,  
dziesięciu k ilom e trów , po fa low a­
ną liczn ym i góram i z ośnieżo­
n y m i szczytam i Karkonoszy.

P au iinum , ja k  św iadczy zresz. 
tą  o ty m  utrzym ana do dziś na­
zwa, b y ł przez pew ien czas we 
w ładan iu  Zakonu P au linów , a 
niedawno jeszcze stanow iło  w raz 
z p ięknym  zam kiem  i  ogrodem 
pa łacowym  własność przem y­
słowca niem ieckiego Caro. W cza. 
sie w o jn y  w  pałacu Caro u rzą­
dzono szkołę p a rty jn ą  h itle ro w ­
ców i  skarb iec p ry w a tn y  w y b it ­
n ie jszych p a rty jn ik ó w  niem iec­
kich . O sta tn i gau le ite r W rocław ia  
u k ry ł w  ogrodzie pałacowym  
sw ój m a ją tek  p ryw a tny , którego 
ju ż  n igdy nie  u jrza ł. S karb ten, 
ja k  g łosi fama, został po uciecz­
ce N iem ców o d k ry ty  i  wykopany.

N o w e cenjj b ile tów

Gzy tramwaje w Jeleniej Górze przejdą na własność miasta
Jelen ia Góra., (js.) T ram w a je  

je len iogórsk ie , k tó re  dotychczas 
zna jd u ją  się pod przym usowym  
zarządem M in is te rs tw a  K om u­
n ik a c ji, są przedsiębiorstwem  de­
ficy to w ym , czego najlepszym  do­
wodem  jest fa k t, że zadłużenie w  
Ubezpieczaln i przekracza 2 m il io .  
ny  zło tych. Jedynie oszczędna go­
spodarka p rzy  konserw acji to rów  
i  taboru , od 40 ła t  nie rem onto­
wanego, pozw o liła  dy re kc ji, na 
u trzym an ie  ta ry fy  przejazdowej 
W obecnej wysokości.

Zgorzelec ma własny 
teatr robotniczy

Zgorzelec (jr ) . W dniu l
Czerwca odbyło się w Zgorzel­
cu otwarcie T e a tru  R o b o tn i-  
czego po łączone * wystawie­
niem s z tu k i te a tra ln e j przez 
miejscowy zespół.

Niemcy, p ro je k tu ją c  w  Jelen ie j 
Górze, wprowadzenie tro lle y b u - 
sów, zam ierza li ca łkow ic ie  z l i­
kw idow ać  system ruchu  tra m w a . 
jowego i  dlatego też od szeregu 
la t n ie  przeprow adzali żadnych 
rem ontów , zarówno to ró w  ja k  i 
taboru.

Obecnie okazuje się, że 60% 
taboru  wym aga natychm iastow e­
go kap ita lnego rem ontu. Ponie­
waż m a te ria ły  techniczne, wobec 
katastro fa lnego braku, są bardzo 
drogie, dyre kc ja  zmuszona by ła  
podnieść ta ry fę  no rm a lnych  bi. 
le tów  przejazdu, pozostaw iając 
okresowe b ile ty  d la  św iata pracy 
bez zm ian z dotychczas stosowa­
ną 90% zniżką.

Od 1 lipca  rb . tra m w a je  je le ­
niogórskie będą kosztowały tak, 
ja k  w  innych  m iastach Polski, a 
m ianow ic ie  10 zł. w  ta ry f ie  m ie j­
sk ie j, B ile ty  tygodniowe i  m ie­
sięczne d la  pracow ników , pozo­
staną w  dotychczasowej wysoko­
ści.

Odbudowa taboru rzecznego na Odrze
najważniejszym zagadnieniem

W rocław  (st). Sprawa zw iększę, wodę i  oddania do uży tku  dwóch 
ftia  taboru  rzecznego na Odrze w yrem ontow anych w  te j stoczni 
jes t obecnie jednym  z na jw aż- barek. W  ram ach uroczystości 
n ie jszych zagadnień w  dążeniu : przew idziany jest w spó lny obiad 
do usprawnieni?, żeglugi na te j : d la  załogi i zaproszonych
g łów ne j a r te r ii kom u n ikacy jn e j 
Z iem  Odzyskanych,

W ydobyty  ostatn io z dna rzeki 
tabor, wym aga kap ita lnego re ­
m ontu, k tó ry  przeprowadza w  
przyspieszonym  tem pie stocznie 
nadodrzańskie.

W  niedzielę, 8 czerwca odbyła 
się na teren ie stoczni w  M alczy­
cach uroczystość spuszczenia na

gości,
przejażdżka po Odrze i  zabawa, 
urządzona przez załogę w  p o b li­
sk im  lesie.

Podobna uroczystość poświęce­
nia  i  oddania do uży tku  dwóch 
w yrem ontow anych ba rek i  je d ­
nego tankowca, odbędzie się w  
tym  samymi dn iu  o godz. 16 na te . 
renie stoczni w  Now ej Soli.

W zw iązku  ze zwiększeniem  ru ­
chu turystycznego dyrekc ja  prze­
znaczyła jeden pociąg na rezerwę 
d la  ewent. wycieczek.

Na m arginesie te j sprawy, na­
leży wspomnieć, że w  n a jb liż ­
szych dniach odbędzie się kon ­
ferencja  przedstaw ic ie li M in . K o . 
le i z delegacją m iasta i  pow ia tu  
Je len ia  Góra w  spraw ie przejęcia 
tra m w a jó w  przez czyn n ik i samo­
rządowe.

O zam ku, k tó ry  obecnie jest 
w łasnością M in is te rs tw a  K u ltu ry  
i  S ztuk i, krążą wśród ludności 
m ie jscow ej praw dziw e legendy. 
Opowiada nam  ó tym  m gr. M o- 
kanęk, w  czasie zw iedzania jego 
wnętrza.

O glądam y ciekawą pod w zg lę­
dem arch itek ton icznym  kaplicę, 
k tó ra  by ła  m iejscem  zebrań loży 
masońskiej. D aw ny w łaśc ic ie l 
zam ku b y ł bow iem  m istrzem  loży 
masońskiej. Ściany kopulaste j 
k a p lic y  przedstaw ia ją  barw ną 
mozaikę. Do w yłożen ia ścian u - 
żyto około m ilion a  kam yków . 
Sm oki, węże. jaszczurki, f ig u ra  
B uddy i innych bożków ozdabiają 
tę dawną siedzibę masonów-, po­
łączoną k ręconym i schedami z 
innym i, u k ry ty m i w  podziem iach 
zam ku zakam arkam i.

W  zam ku zachowały się jeszcze 
meble a m iędzy in n y m i fo te l 
w ie lk ieg o  m istrza. Został on je ­
dnak uszkodzony przez grupy 
operu jących tu  p ierwszych sza­
b row n ików . Z fo te la  zdarto  skó-

znaczono część zam ku na dom 
wypoczynkow y, badają i  so rtu ją  
zgromadzony m ateria ł, k tó ry  na­
stępnie umieszczany jest w  m u ­
zeach. W  sk ładn icy  te j zdołano 
zgrom adzić ty lk o  część cennych 
dzieł, reszta została wyszabro­
wana i  sprzedana za granicę. Jak 
nas zapewnia jeden z członków 
Z w iązku  H is to rykó w  k ilk u  agen­
tó w  am erykańskich u w ija ło  się kowa, 
przez pew ien czas na D o ln y m ' 
Ś ląsku, w yku p u ją c  pewne ilości 
cennych obrazów, w yw iezionych 
natychm iast za granicę. W  po­
czątkow ym  okresie n ie  by ło  to 
rzeczą zby t trudną.

Na uwagę zasługuje jeszcze bo­
ga ty p a rk  zam kowy, pe łny rzad­
k ich  kw ia tów , ja k  rododendrony, 
m agnolie, azalie itp . P a rk  ten do­
stępny obecnie d la  publiczności 
jes t często nawiedzony przez n ie . 
k u ltu ra ln y c h  osobników, k tó rzy  
z ryw a ją  kw ia ty , ła m ią  całe ga­
łęzie drzew  i  krzew ów , dopro­
wadzając p a rk  do stanu ru in y . A  
szkoda, bo p a rk  jest- własnością

Słucham y radia
OGÓLNOPOLSKI PROGRAM 

POLSKIEGO R A D iA  Z UWZGLĘ­
DNIENIEM  AUDYCJI LOKALN. 

ROZGŁOŚNI KATOW ICKIEJ 
G Ł O Ś N I K A T O W IC K IE J  

N ie d z ie la , 8 cze rw ca  
6.55 s y g n a ł i  z a po w ied ź  s ta c ji,

rżane pokryc ie  i  uszyto pewnie j publiczną i  s tanow i m iejsce m i-  
bu ty. Gospodarkę szabrow ników  tego odpoczynku.

Należało by roztoczyć w iększą
opiekę nad drzewostanem  Jele­
n ie j G óry  i  n ie  dopuścić do n i-

spotyka się zresztą ■ na każdym  
k roku .

W  c h w ili obecnej w  zam ku u -
rządzono składn icę muzealną, do j szczenią pa rków  i  zieleńców, 
k tó re j przywożone są z oko licy  
ocalałe z pogrom u przedm ioty 
zabytkowe, w  postaci m ebli, sre­
bra, szkła, obrazów, książek itp ., 
przedstaw iające o lb rzym ią  w a r. 
tość. Znąieźć tu  można przed­
m io ty  zrabowane przez N iem ców 
w  Polsce i  w yw iezione, lu b  pa­
m ią tk i historyczne, świadczące o 
polskości tych  ziem. Bogato 
przedstaw ia się dz ia ł b ib lio tecz- 
no-num izm atyczny. Uczeni po l­
scy, należący do Z w iązku  H is to ­
ry k ó w  Sztuki, d la  k tó rych  prze-

7.9*
s y g n a ł i  a u d y c ja  na d z ie ń  d o b ry , 7-03 
m u z y k a  z p ły t ,  8.00 d z ie n n ik  Por®i?ć 
n y , 8.20 zapow iedź  p ro g ra m u , »-¡s 
k o n c e r t  życzeń, 8.55 p o g a d an ka  P o l­
s k ie j R o d z in y  R a d io w e j, 9.00 nabo- 
że ńs tw o  z k o śc io ła  S w . K rz y ż a  v  
W arsza w ie . 10.00 a u d y c ja  re g io n a ln a , 
10.45 I I  część k o n c e r tu  życzeń, 1 1 *  
k o n c e r t  re k la m o w y , 11.47 pogadanka 
W . R . N ., 11.57 s y g n a ł ł  h e jn a ł z K ra ­
k o w a , 12.05 p o ra n e k  s y m fo n ic z n y , w  
p rz e rw ie  10-m in. ra d io k ro n ik a  i  n a j­
c ieka w sze  aud. p rzysz łe g o  tyg o d n ia , 
13.20 ,.N ie m c y  p o  w o jn ie “ , 13.40 au­
d y c ja  lu d o w a . „K u b a  z B orynow ej 
z a g ro d y " , 14.25 r  e cenz ja  te a tra ln a , 
14.35 c h w ila  b iu ra  s tu d ió w , 14.40 Te­
a tr  W y o b ra ź n i, 15.20 k o n c e r t  p o ls k ie j 
K a p e li L u d o w e j, 16.00 „O  J a cku , k tó ­
r y  n ie  c h c ia ł p ra c o w a ć “  — a u d y c ja  
d la  d z ie c i m ło d szych , 16.20 recenz je  
z n a jn o w s z y c h  k s ią że k , 16.80 m u zy­
k a  k a m e ra ln a  z p ły t ,  17.00 M ic h a ł 
S w ie rz y ń s k i „N o c le g  w  A p e n in a c h  ,
18.15 „10 m in u t  p o e z ji" ,  18.25 „Ś w ie ­
t l ic a  ż o łn ie rs k a  — ś w ie t l ic y  ro b o tn i­
c z e j“  — a u d y c ja  w o js k o w a , 18.55 Z 
ży c ia  k u ltu ra ln e g o , 19.05 „U ś m ie c h  1 
p io s e n k a " , 19.40 a k tu a ln o ś c i d ź w ię k o ­
w e, 19.57 syg na ł czasu, 20.02 d z ien ­
n ik  w ie c z o rn y , 20.20 a u d y c ja  ro z ryw ­
k o w a , 21.00 a u d y c ja  l ite ra c k a , 2 i. i*  
m u z y k a  le k k a  z p ły t ,  21.25 w ia d o m o ­
śc i s p o rto w e , 21.35 ,.U  naszych  p rz y ­
ja c ió ł" ,  22.05 w ia d o m o ś c i sp ortow e ,
22.15 a u d y c ja  O rk ie s tr y  T aneczne j, 
23.00 o s ta tn ie  w ia d o m o ś c i d z ie n n ik a  
ra d io w e g o , 23.15 p ro g ra m  na  ju t ro ,  
23.25 m u z y k a  taneczna  z p ły t ,  23.55 
w ia d o m o ś c i z o s ta tn ie j c h w il i ,  34.00 
za koń cze n ie  p ro g ra m u .

Amator 19 tysięcy

Rzekomy partyzant szantażysta

Partie robotnicze u i Nysie
w walce ze spekulacją

Nysa. W  salach P. P. S. w  N y ­
sie odbyło się zebranie a k tyw u  
PPR. i  PPS., na k tó ry m  om aw ia , 
no sprawę w a lk i z drożyzną i 
spekulacją na teren ie Nysy i pow. 
nyskiego.

W  w y n ik u  bardzo ożywione, 
rzeczowej i  na w ysok im  poziomie 
sto jące j dyskus ji, w  k tó re j głos 
zab ie ra li lic zn i m ówcy, uchw ało- 
no rezo lucję następującej treści:

„Z e b ra n i na posiedzeniu przed­
s taw ic ie le  p a r t i i PPS. i PPR. w  
zrozum ien iu ważności a k c ji kon ­
t ro li cen i  w a lk i ze spekulacją, 
postanaw ia ją w y łon ić  zc swego 
a k ty w u  na jb a rdz ie j odpowiednie 
jednostk i i  w e w spó lne j a k c ji ze 
Zw iązkam i Zaw odow ym i i  Radą 
Narodową, P ow ia tow ą i M ie jską, 
oraz w-szclkim i in n ym i w ładzam i, 
mogącym i służyć im  pomocą, 
przystąp ią  do w a lk i ze spekulacją, 
drożyzną i  szkodnictw em  społe­
cznym i  gospodarczym“

Z innych  spraw  poruszono i  u- 
chwalono, aby na na jb liższym  
posiedzeniu M ie js k ie j Rady Na­
rodow ej, rad n i PPS. i PPR, w y ­
s tą p ili z w n ioskiem  o przydzie­

len ie  koncesji skupu złom u samo­
rządow i te ry to ria lnem u, a to  z u . 
wagi na spekulację prowadzoną 
w  te j dziedzinie przez n iektóre 
f irm y . Zebranie ■wystąpiło m. in. 
z in ic ja ty w ą  u tw orzen ia  lo tnych  
brygad k o n tro li mieszkań. W da l­
szym ciągu obrad om ówiono ró ­
w n ież sprawę utw orzen ia  przy 
pomocy U rzędu Skarbowego W 
dniach targow ych lo tn e j k o n tro ­
l i  cen dla  w ytęp ien ia  n ielegalne­
go handlu.

W ałbrzych, ( jr )  O fia rą  śztanta- 
żu padła Leonia Szulczyk, w ła ­
ścic ie lka p ie ka rn i w  W ałbrzychu, 
do k tó re j sk lepu przyszedł n ie ­
znany osobnik z żądaniem 10 ty ­
sięcy zł. na cele partyzanckie , 
le g itym u jąc  się p rzy  ty m  rozka­
zem podpisanym  przez rzekom e­
go dowódcę oddzia łu  partyzanc­
kiego.

P ow iadom iony o o ryg in a ln ym  
żądaniu re fe ra t s łużby śledczej 
M . O. w ys ła ł na tychm iast pa tro l 
na poszukiwanie rzekomego pa r­
tyzanta, którego zdołano p rzy ­
chw ycić razem z pismem upoważ­
n ia jącym  do podjęcia pieniędzy. 
Rzekom ym  partyzantem  okazał 
się A leksander G ryk iew icz, zam. 
osta tn io  w  Gdańsku, k tó ry  przy­
zna ł się do oryg ina lnego pom y­
s łu  zdobycia pieniędzy, u ja w n ia ­
jąc  p rzy  tym , że autorem  pisma 
upoważniającego b y ł jego kolega 
Zygm un t K aro lew sk i, p racow nik  
kopa ln i Mieszko. G ryk iew icza  i

Karo lew skiego oddano do dyspo­
z yc ji w ładz bezpieczeństwa w  
W ałbrzychu.

Ambasador RP Kot 
bawi we Wrocławiu

W rocław  (st). We W rocław iu  
baw i ambasador P olsk i p rzy  rżą- 
dzie w ło sk im  w  Rzymie, prof. 
S tan is ław  K ot. A m basador jest 
gościem w rocław skiego św iata 
naukowego 1 zbiera m a te ria ły  0 
W roc ła w iu  i  Z iem iach Zacho­
dnich do odczytów, ja k ie  zamie­
rza w yg łos ić  po powrócte do Rzy­
mu. P obyt amb. K ota  w  stol*Pr 
Dolnego śląska zbieg ł się z w ir i'"  
tą uczonych w łoskich , k tó rzy  ^  
liczb ie  20 bawdi we W r o c ła w 111« 
naw iązując k o n ta k t fe uczonym' 
U n iw ersyte tu  i  P o lite ch n ik i W ro­
c ław sk ie j.

l a n o  w  (i c e.(js). Na teren ie 
grom ady R ó in iew o, gm. Ja n o w i, 
ce, w  pow iecie je len iogó rsk im  
m ieszkał 21- le tn i M ieczysław  
Spicziko, k tó ry  ja ko  re p a tr ia n t z 
Białegostoku, o trzym a ł od tu t. 
w łada gospodarstwo rodne. 

W szystko by łoby  dobrze, gdyby

S piczk i n ie  rozpoznano ja k o  
w spó łp racow n ika  gestapo bia ło­
stockiego. k tó ry  w  czasie okupa­
c ji n ‘ tfm ieckie j da ł się poznać 
tam t. ludności a  na jgorsze j s tro , 
ny.

W edług zeznań św iadków  i  sa­
mego Spiczki, sy tuac ja  przedsta.

I  ś l ą s k i e j

„  /lid e r “
Opera w czterech aktach G. Yerdiego

W os ta tn im  okresie twórczości, 
Znaczonym trzem a arcydzie łam i: 
—  ..A idą“  (1871), „O te lle m “  (1887) 
i „F a ls ta ffe n  (1892) — m'-mo sze, 
reg li zasadniczych p rzec iw ieństw  
i  «osobistych niechęci, u leg ł V erd i 
w  dużym  stopn iu  w agnerow skie j 
ideo log ii zreform owanego d ram a­
tu  muzycznego, głoszącego zasadę 
syntezy i  rów now ag i w szystk ich  
czynn ików  tworzących muzyczne 
dzieło dram atyczne.

W yrazem  tych w p ły w ó w  jest 
w y b itn ie  je dn o lita  pod wzgiędem  

.fo rm a ln y m  i  m uzycznym  budowa 
„A id y “ . odbiegającą znacznie od 
schematu daw nej opery w łosk ie j. 
E e ie io  to —  w  k tó ry m  m im o 
pew nych koncesji na rzecz W a . 
gnera, gen ia lny  W łoch n ie  za tra ­
c ił swe»> indyw idua lnego  języka, 
pozostając czaru jącym  melodystą, 
m istrzem  uczucia i  w yrazu  t— 
2dobyJo sob<e od raz,u usta lony 
rozgłos św ia tow y.

Poza w a lo ra m i ctzysto m uzycz, 
nym i, sławę swoją zawdzięcza 
„A id a ”  także w  ntem a łym  stopniu 
fabule, przenoszącej w idza w  ta - 
jem ntezy św ia t s tarożytnych E_ 
gipcjan, ko losa lne j obsadzie i bo­
gactw u wystaw i-.

D yrekc ja  Opery 
staw ia jąc „A id e “

obrazów, przepychem  kostium ów  
i  re kw izy tó w  przewyższyła wszel 
k ie  oczek;,w ania .

M ia rą  i gw arancją w artośc i e_ 
fe k tu  artystycznego i  z sum ien­
nością archeologa w ystud iow anej 
p raw dy his to ryczne j, w  plastycz_ 
nych obrazach (9 odsłon!) stw o­
rzonych przez bogatą fan taz ję  
a rtysty , jest nazw isko prof.. S ta. 
W idawa Jarockiego.

R ów nież S tan is ław  Mftszczyk, 
u ta len tow any ba le tm is trz  Opery 
Śl. da ł zachwycające p rzyk ład y  
bogatej in w e n c ji choreograficz­
nej, u trzym anej, ja k  można są. 
dzić. w iem te  w  s ty lu  epoki.

Bardzo dobra reżyseria  R. C y­
ganika, szczególnie w  scenach 
zb iorow ych, doskonała cha rak te . 
ryzacja (St. S tępniowski) V ba r­
dzo piękne e fe k ty  św ie tlne  (W. 
Staniew icz), zwłaszcza w  p łyn ą , 
cym  N ilu . łą czy ły  s!ę w  całość 
czarującą i  o lśniewającą. (Z łe o- 
św ie tlen ie  pa ry  kochanków  w  
grobowcu, z g łow am i pozosta ją , 
cym i w  m roku  by ło  ty lk o  chyba 
prem ierow ym  niedociągnięciem  
technicznym ).

Nawiasem  dodać tu  trzeba, że 
do w ystaw ien ia  „A id y “  zużyto  aż 

ś ląsk ie j, w y .  I dwa i pó ł k ilom e tra  p łótna, w y -
wspsmiałością I dając ponadto na cenne kostium y

p e ru k i i  dekoracje ogromne su . 
m y. sięgające k ilk u  m ilionów  zło­
tych.

S tronę muzyczną te j w ie lk ie j 
opery p rzygo tow a ł z ogrom nym  
nakładem  pracy I sumiennością, 
ale też i  ze znakom itym i w y n ik a , 
m i, poważnej m ia ry  m uzyk, dy ­
rygen t i  kom pozyto r —  M ie czy , 
s ław  M ie rze jew ski. Doskonałe 
zsynchronizowanie solistów , chó­
ró w  i o rk ies try , to  b. poważny 
sykees , dyrygen ta - poza tym  
brzm ienie ! sprawność techniczna 
o rk ie s try  w  ca łe j d ług ie j operze 
zadowalała na jzupe łn ie j i  bez za . 
strzeżeń. Podobnie w yraz ić  się 
można o dyscyp lin ie , dzystości 
in to na c ji i  p iękności brzm ienia 
chórów . Jedynie chóry zza sceny 
nieco za słabo dochodziły do uszu 
słuchaczy.

Spośród solistów  na p lan  p ierw  
szy wysunę ła się znowu (ja k  w  
„H a lce“ ) W ik to r ia  Całm a —  „A i_  
da“  —  poważny ta le n t ak to rsk i, 
szczerze przeżywająca w  r o l i  n ie . 
w o ln icy  —  có ry  k ró le w sk ie j, t ra ­
giczną m iłość do zwycięskiego 
wodza egipskiego. Radamesa Głos 
p iękny, o dużej sile, dobrze 
brzm iący w  dole ska li (zjaw isko 
nieczęsto spotykane u  sopranów), 
dram atyczny w  ogó lnym  cha rak­
terze, um ie ję tn ie  pńzez a rtys tkę  
w yko rzys tyw any, b rzm ia ł rów n ie  
korzystn ie  we w szystk ich  e n . 
semblach. ja k  1 w  pa rtiach  solo­
w ych.

Bardzo dobrą Am neris, z wdzię

Najemnik gestapo z Białegostoku
aresztow any w  pow. je len iogórskim

w ia ła  s*ę następując»: W  rok® 
1940 Spiozko w s tąp ił do A n n 1* 
Radzieckie j, jednakże wobec n 3'- 
poru w o js k  «¡endeckich, pazosta* 
w  mieście, a po w kroczen iu  N ie1® 
ców  do Bia łegostoku, p rz y ją ł sta­
now isko, ślusarza w  fab ryc  ty ­
ton iow e j. gdzte następnie awan­
sow ał na m ajstra . Z  ko le i pr*® ' 
rz u c ił się do szwalni, gdzie został 
aresztowany przez w ładze n ie ­
m ieckie za rzekom y udz ia ł w  po­
dziem nej organ izacji.

W  w ięz ien iu  zaproponowano 
Spiczce współpracę za cenę w o l­
ność5. Zgodził się bez wahani*- 
podpisując odpow iednie zobowią­
zanie. W c ie lim y do „Schutzpoü- 
zel“  ju ż  w  k ró tk lm  czasie da ł ¡dc 
w e znak i ludności, b iorąc zyWT 
udz ia ł w  • łapankach P olaków  1 
Żydów . Nad za trzym anym i 
cał się b ijąc  i  m a ltre tu ją c  w  nte- 
m iłos ie rny  sposób.

K ie dy  A rm ia  Radziecka zb li­
żała sie do Białegostoku, zos*** 
ew akuowany razem z in n ym 1 °  
Niemiec^ Rozumiejąc sw o ją  sytu­
ację, ja k o  renegat. próboW»* 
ra tow ać się ucteczką. lecz z ła p *n°  
go i  m usia ł przym usowo ko l’ ®4' 
ro w y  strzeleckie w  P ile  i  S tu th0'  
fie . Tam  o d b iły  go w o jska  ra ­
dzieckie.

Jako P o lak Spiczka w y je ch *4 
na Z iem ie Odzyskane i  o t r z y j   ̂
gospodarstwo ro lne. T u  go d»*•*’ - 
g ła  spraw iedliwość. R ozpo*»*f' 
przez swe ©Pary. zosta ł areszto­
w a ny i  oddany do dyspozy® 
w ładz sądowych. ^

k iom  i iście k ró lew ską  godnością 
noszącą wspan ia łe  szaty i ozdo. 
bne t% ry  k ró lew sk ie , doskonale 
grającą i  barc&o dobrze i  p iękn ie  
śpiewającą b y k  F r. Słoniewska. 
Am neris. to  po ro l i Cześnikowęj 
w  „S trasznym  dw orze“  najlepsza 
kreac ja  głosowa i  akto rska p. 
S łon iew skie j. Sądzę, że w ie le  
scen i  m om entów  z „A id y “  w ła_ 
śn% dzięki grze p. S łon iew skie j 
pozostanie, w idzom  w  pam ięci 
n iem a l jako  w zór doskonałości.

p iękny  śpiew K a p ła n k i —  N. 
S tokow ackie j Iza słabo d o la tyw a ł 
do słuchaczy zza sceny w  akcie I.

Z postaci kobiecych pozostaną 
rów n ież  w  pam ięci w idzów  dw ie 
postacie tancerek: w  prześlicznym  
obrazie, na t le  m a rtw e j kam ie ń , 
ne j s ta tu i o lb rzym iego bożka 
W ulkana, obrzędowy tan iec m a­
łe j, ub rane j w  b ie l Z. M a jew sk ie j 
i  w  akcie I I .  w yb ija ją ce j się na 
p lan p ierw szy w  s ty low ym  tańcu 
p rim aba le riny  S. S ia tko w sk ie j.

Z  ró l m ęskich najlepsze w ra że , 
n ie  z ro b ili:  E. P aw la k  w  n ie w ie l­
k ie j lecz ważnej i  bardzo dobrze 
zagranej, rob  Faraona, z głosem 
p ięknym  w  b rzm ien iu  znakom icie 
we wsizystkich sytuacjach s ły .  
szalnym, oraz R. C ygan ik —  A - 
m onastro. k ró l E tiopów , ty m  ra_ 
eem skoncentrowany w  b rzm ie­
n iu  i  ba rdzie j ustab ilizow any. 
G rą i śpiewem  odn iós ł p. Cyga.. 
n ik  d rag i obok reżyserskiego, 
sukces

Odnośnie p a r t i i Radamesa, w  
w yko na n iu  L . Finzego, dysponu­
jącego bardzo p ięknym  głosem 1 
dużą m uzykalnością, nasuwają 
się n ieste ty także i od dawna za­
uważone, a dotychczas jasno n ie  
wypow iedziane jeszcze spostrze­
żenia. Zdaifea się m ianow ic ie  dość 
często, że in tonacy jn ie  śpiewa on 
nieczysto. O bserw ując tego śp ię . 
w aka dochodzę do stw ierdzenia, 
że n ie  są to ty lk o  p rzypadk i, k tó  
re mogą się zdarzyć każdemu, k to  
śpiewa, ale że przyczyna leżeć tu  
m usi w  błędnej em is ji, ew entu­
a ln ie  w  egzaltowanej postaw ie 
psychicznej. I  w  jednym  i  w  d ru .  
g im  w ypadku  są to  ńzeczy do opa 
nowania.

Również w  dc i odzienie sztuki 
ak to rsk ie j w in ie n  m łody śpiewak 
przeprowadzić ja k ie jś  głębsze i 
poważniejsze stud ium . Jego ta ­
le n t śpiewaczy, w a rt jest poważ, 
niejszego w k ła d u  pracy.

Ram fis, arcykap łan, „n ie  leżał“  
p, A . M a ja k o w i ta k  dobrze w  gło 
sie ja k  Don B asilio  z „C y ru lik a “ , 
tym  n iem n ie j k u ltu ra ln y  ten  a r­
tysta  w yw iąza ł się na ogó ł ze 
swego zadania bardzo dobrze.

M ałą  ro lę  posłańca dobrze za­
śpiewał S tefan W ittenberg .

Całość im ponująca i  piękna, 
budzić będzie z pewnością za­
chw yty -naw e t w yb rednych  zna w . 
ców opery.

M , Józef Mtehałowsfci

P. C. K. oczekuje Twego 
poparcia!
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Śląsk chce wzmocnić skład
n a  mecz z  Krakowem

Spotkanie Polska -  Norwegia
wprowadza zamęt w meczach o puchar Kałuży

K atow ice . W  zw iązku ze zb liża , 
-'cym się spotkaniem  m iędzyokrę 

gow ym  K ra k ó w — Śląsk. Zarząd 
$1. O ZLA , celem um o ż liw ie n ia  w y 
znaczenia w łaściwego składu re_ 
p rezen tac ji Śląska —  dopuścił do­
datkow o do m is trzos tw  k lasy A, 
m ających się odbyć W niedzielę 8 
bm . w  Chorzow ie następujących 
zaw odn ików : V a rre 'te r (Z jedno„ 
ozenie Zabrze), Paw liczek (L ign o -'

F rancuska federacja  tenisowa 
km ie n iła  skład reprezentacji, k tó ­
ra  m a rozegrać spotkanie pó |fina_ 
ł®we o  puchar D adsa  z Czecho­
słow acją w  d n iu  12 czerwca. W  
s ing lach grać będą. tak, ja k  d o . 
tychczas, M arce l B ernard  i  B er­
nard Destremeau. W  spotkaniach 
podw ó jnych  grać będzie para fra n  
euska Jean B oro tra  —  Ivo n  Petra. 
48_Ietni B o ro tra  p rz y ją ł propozy­
cję fede rac ji francu sk ie j * rozpo­
czyna j i iż  tren ing .

Jak  w iadom o. B o ro tra  zgłosił 
■tę w  ub ieg łym  roku  do zawodów 
w im b łedońsk ich . nie został jed_ 
na k  dopuszczonv do n ich  ze wzgłę 
«u na s taw iany m u zarzut w sp ó ł­
p racy z N iem cam i. O statn io prze . 
bywał on k ilk a  m ies’ęcy w  Sta­
nach Zjednoczonych, gdzie od . 
n ió s ł szereg zw ycięstw  .specjalnie

za). W ow er (Saturn). K raw czyk  
(Zgoda). F ilip e k  (Pocztowy KS), 
Zaprza ł (Odra Opole). S itko . Fa_ 
bian. M ‘tis  (Pogoń). Jagusz (AKS), 
Świętek (AKS). P itrzanka  II-(Z go ­
da). Konieczna (Pogoń).

Zawodnicy startować będą poza 
konkursem , a osiągnięte w y n ik i 
wzięte będą pod uwagę p rzy usta . 
*aniu składu reprezentacji śląska.

dzą, źe B oro tra  jest najlepszym  
graczem w  grze podw ójne j w  dz'e- 
jach sportu  tenisowego. „La ta ją cy  
Bask“  w ystępow ał w  reprezenta. 
c ji francu sk ie j w  zawodach o pu­
char Davisa w  ciągu 10 la t. od r . 
1922— 1932. W  okresie tym  F ra n . 

«cja zdobyła 5 razy puchar Davisa. 
Jeszcze obecnie B o ro tra  jes t czo­
łow ym  graczem francusk im , po­
m imo, iż s tra c ił w ie le  z dawnej 
szybkości i  w ytrzym a łośc i > z t r u .  
dem rozgryw a 5 setów. Partnerem  
B o ro try  będzie m is trz  w im b ledoń  
ski. Ivo n  Petra, k tó ry  ostatn io 
podda! s!ę operacji. Lekarze ze­
z w o lili m u na wystąp ien ie  w  grze 
podw ójnej, a ja k  donoszą — z n a j. 
du je  się w  bardzo dobre j fo rm ie . 
F rancuzi żyw ią nadzieję, iż  uda

K a t o w i c e .  Wyznaczone na 
nadchodzącą niedzielę spotkania 
o puchar K a łuży, mogą przy­
nieść szereg nieprzewidzianych 
kom p lika cy j, k tó re  przyczynią s'ę 
do os łab ien ia n iek tó rych  re p re . 
zentacyj okręgowych. D o tyczy to  
w  p ierw szym  rzędzie K rakow a.

Jak  w iadomo, w  zw iązku z me­
czem Polska—Norwegia, k tó ry  
odbędzie się w  Oslo w  d n iu  11 
bm., PZPN  w y d a ł d la  wszystkich 
graczy, przew idzianych do re p re . 
zentacji, zakaz g 'e r do dn ia w y ­
jazdu. m o tyw u ją c  to  zresztą uza. 
sadnionym i obawam i, by  gracze 
ci n ie  doznali w  meczach k o n tu ­
z ji, k tó re  w yk lucza łyby  Jch z gro 
na reprezentantów , a tym  samym

się im  pokonać reprezentację cze­
chosłowacką. Prawdopodobnie jed 
nak B ernard  i  Destremeau n ie  bę 
dą w  stan ie pokonać Drobnego, 
a należy zaznaczyć, że nawet d ru ­
g i gracz Czechosławacji. Czernik, 
pokonał onegdaj Bernarda. M ia ro  
da jnym  będzie dopiero w y n ik  
spotkania w  grse podw ójnej.

Podano rów n ież w  P aryżu do 
wiadomości, że Ivo n  Petra, n'e bę 
dzic b ro n ił swego ty tu łu  w  tego. 
rocznych zawodach. Zawody w im  
bledońskie rozpoczną się 23 czerw­
ca i  trw ać  będą do 5 Ppca, M arce l 
B ernard  rów n ie ż 'n ie  będzie obec. 
ny  na tu rn ie ju  b ry ty js k im . B arw  
francuskich  bron ’é będzie w  W im  
bledonie: P ie rre  Pellizza, B ernard 
Destremcau, R obert A bde l Salam, 

j B ernard Lucot, Jacques Sanglier 
I i Pau l Remy.

p rzyczyn iły  się do osłab ien ia na­
szej rep rezentac ji. W  ty m  w ypad­
ku, b y ł by  to  cios d la  K rakow a, 
k tó ry  do rep rezentac ji państw o, 
w e j da je : Ju row icza  (bram ka) 
F lanka  (obrona). Jabłońskiego, 
Parpana (obrona) oraz Gracza 
(atak). Jako rezerw ow ych p rz e w i. 
dziano F ilk a  i  Nowaka.

Jak  z tego w yn ika , w ięce j niż 
połowa reprezentantów  K rako w a  
n le m og łaby brać ud z ia łu  w  za­
wodach. N ie w iadom o, ja k  w y tw o  
rzy  się w  zw iązku  z tym  sytuacja  
na terenie K rakow sk iego  OZPN, 
k tó ry  w  dn iu  jub ileuszu pragnął 
by w ygrać spotkan>e o puchar 
im ie n ia  swego zasłużonego dzia­
łacza i  p iłkarza . K a łuży  z n a j­
groźniejszym  ryw a lem  Śląskiem, 
a tym  sam ym  uśw ie tn ić  jubileusz. 
Ozy PZPN  w  drodze w y ją tk u  zgo 
dzi Się na cofnięcie zakazu? W 
in nym  razie K ra k ó w  zmuszony 
b y łb y  grać n ie ja ko  w  d rug im  
garnŁturze. k tó ry  je d n a k ie  z u - 
wagi n a w łe łb i w y b ó r graczy 
trzech drużyn W is ły , Cra-covii i  
G a rba m i n ie  b y łb y  znowu tak  
słabym .

LU BAW KA , (w e lj Przed k ilku  
dniami Lubawka obchodziła swoje 
święto sportowe. Przez miasto prze­
defilowały drużyny sportowe mę­
skie i  żeńskie klubów sportowych 
„O rzeł“ , „M ichałów " i  „Szymryćh“ , 
a następnie na miejscowym stadio­
nie odbyły się zawody.

W biegu pań na 60 m zwyciężyła 
Lokerówna, natomiast 100 m panów 
w ygrał Klocek. Zwycięzcą biegu na 
przełaj na przestrzeni 3.000 m był 
Polek z „O rła “ .

Sztafetę 4X400 m wygrała druży­
na Orła pr?ed Orłem II.  W siatków-

Śląsk ca łe j te j spraw ie przypa­
tru je  slę ze spokojem  aczkolw iek 
i  on n ie  jest w o lny  od tego zaka­
zu. D o tkn ie  on dwóch jego ty lk o  
graczy: Bnoma i  C ieślika, jednak 
biorąc pod uwagę, że oba j są czo­
ło w ym i graczami zespołu, należy 
rów nież uważać jedenastkę Ślą­
ska za osłabioną, zwłaszcza w  l i ­
n i i ataku, w  k tó re j zabraknie 
prócz C ieślika, jeszcze i  Cebuli.

Wobec tego rodzaju stanu rze­
szy, mecz już  przed jego począt. 
k iem  sta je  się c iekaw jr. Może nhn

AZS Wrocław —  KS Odra 
(Opole) 5:1 w tenisie

W rocław . —- Rozegrano tu  
p ierw szy mecz ten isow y na kor_ 
'tach AZS W rocław . P rzeciw n i­
k iem  akadem ików  by ła  drużyna 
KS  „O dra “ , z Opola. W ystęp gości 
zakończył się ich  porażką w  sto. 
isunku 1:5.

W y n ik i spotkań •
Geysztor (AZS) — Iw ancow  

(„O dra“ ) 9:7, 6:4; Rażniewsk1
(AZS) — O strow sk i („O dra“ ) 3:6,

ce Orzeł I  wygrał z Orłem I I  w sto­
sunku 7:2. Po południu odbył się 
tu rn ie j błyskawiczny z udziałem 
wszystkich miejscowych drużyn. W 
finale spotkały się drużyny Orła i 
Szymrycha, przy czym po ciekawej 
grze zwyciężył Orzeł w  stosunku 
1:6. Sędzią zawodów był p. Fico- 
wicz.

Zawody zorganizowane w  dniu 
Święta były dobrą propagandą spor­
tu na miejscowym terenie i  przy­
czynią się n iewątpliw ie do powię­
kszenia szeregów sportowych m ie j­
scowych klubów.

n ie  być, gdy okaże się, że ta k  po 
jedne j, ja k  i  d ru g ie j strom e n ^  
w ystąp ią  na js iln ie jsze  jedenastk i.

W arszawa i  Poznań oddają 
ty lk o  po 2 graczy do reprezenta- 
c jl, w ięc naw et ew entua lny zakaz 
s ta rtu  d la  reprezentan tów  n ie  
w p łyn ie  na obniżenie a tra k c y jn o , 
ści spotkania.

N ie w yk luczona Jest rów n ież  
tego rodza ju  ewentualność, że 
mecz K ra k ó w — Śląsk może być 
uznany ja ko  tow arzysk1.

6:4. 1:6; M a łcu rzyńsk i (AZS) — 
S o łtyń sk i („O dra“ ) 6:0. 6:0; Raź­
nie wski, M a łcu rzyńsk i (AZS) — 
O strowski, Sołtyńsikt („O d ra “ ) 
6:3, 6:4; D em bsk i. Geysztor (AZS) 
— Bańcteyk, Staniszewski ( „O . 
d ra“ ) 6:4. 6:4,

ZKS „Pocztowiec“ (W ro­
cław)— ZKS „Pocztowiec“ 

( Ł ó d ź )  5 : 1  ( 4 : 0 )  ;
W rocław . —  W ram ach ogó lno­

po lsk ich  zaw odów k lu b ó w  pacz. 
towych, w ro c ław sk i ZK S  ,,Pocz­
tow iec“  pokona ł Z K S  „P ocz to , 
w iec “  z Łodzi 5:1 (4:0): Mecz sta ł 
na słabym  poziom ie.____________

* W dniu 15 czerwca odbędzie się 
w paryskim pałacu sportowym  
spotkanie bokserskie o ty tu ł m is­
trza Europy w wadze muszej, m ię­
dzy obecnym mistrzem, Francuzem  
Maurice Sandeyron, a Włochem  
Mario Solinas. Przed sześcioma m ie­
siącami m istrz w łoski pokonał w 
Monte Cario znanego boksera fra n ­
cuskiego, Emile Famechon.

* W wyścigach kolarskich dokoła 
Włoch prowadzi nadal Gino Barta li. 
Na trasie od Foggia do Pescara 
(223 km.) zwyciężył B arta li w czasie 
7 godz. 3 m in. Na drugim  m iejscu 
uplasował się Fausto Coppi.

Skład Francji
w  grze podw ójne j. Eksperci tw ie r

Śiuięto sportotue ir  Lubatuce

F irm a  Bogdan G raczyóski, K atow ice, M ie ­
lęckiego 3, te le fon 308-96 zaw iadam ia P. T. 
Odbiorców, iż

d r u k i
do księgowość przebitkowej
systemu „D E F IN IT IV “  n r. 35 D  są ju ż  na
składzie. 2560

o g ł o s z e n i e
ZJED N O C ZEN IE  ENERGETYCZNE OKRĘGU 

D O LN O Ś LĄ S K IE G O  DYR. W A ŁB R Z Y S K A  
podaje do w iadom ości;

D n ia  27. V. 47 r. zosta ły zgubione przez m ua- 
senta N aw rockiego W łodzim ierza dw a b lo k i ra ­
chunkowe służące do w ystaw ian ia  rachunków  za 
energię e lektryczną.

Ostrzega się odbiorców  przed, honorowaniem  
rachunków  w ystaw ionych  na blokach o num e­
rach: od 8 llO I do 81200

i od 81201 do 81300 .
k tó re  n in ie jszym  un iew ażn ia się. Żadne re k la ­
macje. z tego ty tu łu  uwzględniane nie Dędą.

Zjednoczenie Energetyczne O kr. Dolnosl 
2549 D yrekc ja  W ałbrzych

A D  1, 
A Z  1,

C -

E -

W r. 1939 sprzedaliśm y najw iększą ilość od­
b io rn ik ó w  w  Polsce — W  r. 1947 podtrzym u­
jem y tradyc je  naszej organ izacji sprzedaży 

i obsług i technicznej.

L A M P Y  RADI OWE
dla wszystkich

A  —  A B C  1, A B  1. A B  2, A C H  1, AC  2 
A F 3 , A K  1, A L I .  A L  4t A L  5,
A Z  11, A Z  12; ■
CBC 1, C B L  1, C B L 6, CC f /E M  \  
CF 3, CF 7, C L I ,  C L 2, CL 4, CY L  L *  >
C8, C9, CI O;  , ,
D A C  21, D A C  25, D A F  U , UBC 2 ,  
DCH 11, DCH 21, DCH 25, DC U , I® D  11, 
DDD25, D F 11, D F 22, DF25, D F ,
D F  21, D L L  21; v r F 11
EBC 3, EBC11, E B 11, E B F 2, EU*
E B L 1 , E B L21, ECF 1, ECH 3 ECH 4, 
E C H U , ECH 21, E C L l l . - E D D l l ,  EF5, 
E F 6  EF 8, EF 9, E F 11, EF12,, —
EF 14, EF 22, EF50, EH 2, Ł K A  
E L11, E l 12, E M U ,
EZ 11, EZ 12;

1 -  K B C  1, K C  1, K D D  1
. K F 8 . K K 2 ,  K L 5 ;  TTr H 4  U C H ll

1— UBF 11, U B L  1, U B L  21, UCH 4, u 
UC H 21, U M 4 , UM 11, U f  b  
U  1220, U  2410 P;

(— 6 A  8, 6 K  7, 6 K  8,
6 N  7, 6 Q 7, 6 F  6,
6 SS 7, 6 TS 7;

2 —  12 A  6, 12 KS  7, 12 K  8, 12 RS L ,
5żne -  1626, 1629, RGN, RES, RENS i ™

Na składzie w ie lk i w yb ó r odbiM ndm n-

r przedw ojennym  lo ka lu : ^ ' i f ^ g r g ó w .  —
ieh 1, te ł. 85-53. I  p iętro. o b °  , A  h*  jk  L.
lie r. Techn .-H and l. dyp l. rad io tcchn. ^
hetmański. _____■

E L 3, 
EZ 2,EW  Í, EW 9 

K F 3 , K F 4 , K F 7

6 C 5, 
6 V  6,

6 J5 ,
6 H  6,

U Y  11,

6 L  7, 
6 L  6,

ZJEDNO CZENIE P O LS K IC H  F A B R Y K  
DRUTU, G W O ŹD ZI I  W YRO BÓW  Z D R U TU  

F A B R Y K A  D R UTU I  L IN  W  ZA B R Z U  
p o s z u k  u  j  e: 

K i e r o w n i k a
la bo ra to riu m  ehem .-m etalograflcz nego

Korespondenta —  buchaltera
dla spraw inw estycy jnych, ze zna jo . 
mością zagadnień technicznych

Kalkulatora
ze znajomością bucha lte rii.

O l'ertv w raz z żvciorysem  i  odpisam i św ia ­
dectw” należy kie row ać do D y re k c ji F ab ryk i, 
Zabrze, ul. S ta lingradzka 1. 2526

CENTRALA ZŁOMU
PRZEDSIĘBIO RSTW O  PAŃSTW OW E 

Skrót, te legr.: „C E N TR O Z ŁO M “ , Katow ice, ul. 
Powstańców 50, te le fon 369-11
p o s z u k u j e :

fachowców
do cięcia złom u żelaznego (przepala- 

lczy, spawaczy) z dłuższą p ra k ty k ^ , '

przeds ębiorców
któ rzy  przy  pomocy w łasnych ko lum n 

■ roboczych podejm ą się cięcia z łom u w  
terenie,

pirotechnika (zbroimistrza arty le rii)
do rozb ra jan ia  wszelkiego rodzaju po­
cisków, ja k  bomby, grana ty itp. 

Zgłoszenia pisemne lu b  osobiste’ w Sekreta­
riac ie  G łów nym  C e n tra li Z łom u, Katow ice, 
Powstańców 50, pokój 24 2558

Najsłynniejszy psychografolog 2564
M A R T Y N I, d a re m  ja s n o w i-  
dzen la  n ie o m y ln ie  p rze p o ­
w ie  ka żde m u  je g o  w y d a ­
rz e n ia  ż y c io w e . O k re ś li d o ­
k ła d n ie  c h a ra k te r , k ie ru ­
n e k  zd o ln o śc i, ra d y , p rze ­
znaczen ie . W e d łu g  o b licze ń  
k a b a lis ty k l,  im ie n ia  * na ­
zw iska  ze s ta w i sżczęś liw y  
n u m e r losu  L o te r i i  K la s o ­
w e j pod  g w a ra n c ją  w y g ra ­
n e j. N ap isa ć  p y ta n ia , da tę  
u ro d z e n ia . O dp. za za licz . 
M A R T Y N I. K R A K Ó W  1, 
s k ry tk a  p ocz to w a  475.

M y d l ą  l u k s u s o w e
k o s m e t y k !  2A D A C  W SZĘD ZIE

Ś W I T A L S K I E J  GIZELILf
W A R S ZA W A , W IL C Z A  39 a, m. 12
W ytw ó rn ia  i  Salon Kosm etyczny 
czynne od 10 do 17. 2563

P R ZE M Y S Ł C H E M IC ZN Y  „B O R U T A “  
pod Zarządem  P aństw ow ym  ,w  Zgierzu

o g ł a s z a

przetarg nieograniczony
na w ykonanie częściowej kana lizac ji, t j .  kana łu  

„B “  i  ko lektora .

Ślepe kosztorysy oraz ry s u n k i można prze jrzeć 
w  biurze technicznym  „B o ru ty “ .

W adium  w  wysokości 1 % oferow anej sum y 
należy w p łac ić  do Kasy „B o ru ty “  lu b  do B anku  
Gospodarstwa K ra jow ego O ddzia ł w  Lodz i na 
k - to  N r. 470 z zaznaczeniem celu w p ła ty , a k w it  
dołączyć do ofe rty .

O fe rty  w  za lakowanych kopertach z napisem 
„O fe rta  na roboty kana lizacy jne“  k ie row ać na ­
leży pod adresem Przem. Chem. „B o ru ta “  —  
Zgierz, W ydzia ł Zakupów , do dn ia 14 czerwca 
1947 r „  w  k tó rym  to dn iu  o godz. 10 nastąpi o t­
w arc ie  o fe rt w  obecności zainteresowanych osób 
i przedstaw ic ie li f irm y  „B o ru ta “ .

F irm a  zastrzega sobie praw o ndeprzyjęcia ofert, 
bez podania przyczyn, oraz w yb o ru  ofe renta  bez 
względu na cenę.

Przem ysł Chemiczny „B o ru ta “  S -ka Akc. 
(PAP) 2516 Zgierz, Sm iechowskiego 30

Zaw iadam iam y, że w  niedzielę, dn ia 22 czerwca 1947 r. o godz. 10 rano 
w  sa li Z. Z. K . (Dom K u ltu ry ) w  K atow icach przy ul. P lebiscytowej nr. 3 
odbędzie się

W a l n y  Z j n M t l  D e l a y a i ó u /
O kręgowej S pó łdzie ln i Spożywców K o le ja rzy  z odD. udz. w  Katow icach
z następującym  porządkiem  obrad:

1. Zagajenie i w yb ó r prezydium
2. Sprawozdania z działa lności spółdzielni za. rok  1946

a) Zarządu
b) Rady Nadzorczej i  K o m is ji R ew izy jne j

3. Odczytanie p ro to kó łu  lustracyjnego Zw . Rewizyjnego Spółdzielni R. P. 
w  W arszawie

4. Dyskusja nad sprawozdaniam i w ładz spółdzie ln i
5. Zatw ierdzenie b ilansu i  rachunku  s tra t i nadwyżek oraz udzie len ie po­

kw ito w an ia  Radzie Nadzorczej i Zarządow i
6. Podział czystej nadw yżk i
7. Zm iana art. a rt. 1, 3, 5, 6, 8 p. c. 5, 9, 11, 16 p. 3 a, 17 p. 3 a i  c
8. Zatw ierdzenie p lanu  działa lności i  budżetu na ro k  1947
9. W ybór uzupe łn ia jący  Radę Nadzorczą i  6 zastępców

10. Ustalenie sumy zobowiązań, ją ką  spó łdzie ln ia  może zaciągnąć
11. W nioski bez uchw a ł
12. Odczytanie p ro to kó łu  ze Z jazdu Delegatów z dn ia  22. V I. 1947 r.
13. Zam knięcie

Sprawozdanie, b ilans oraz rachunek s tra t i  zysków  jes t w yłożony do 
w g lądu  w  biurze C e K ra li w  Katow icach, u l. Dw orcow a 14 oraz w  b iurach 
obwodów K atów  ce Sosnowiec, R ybn ik , G liw ice , Tarnow skie  Góry, K ę ­
dzierzyn i Opole

O kręg. Spółdz. Spoż. K o le ja rzy  z odp. udz. 
w  K a t o w i c a c h  

Z a r z ą d :
2384 (—j  K o łodz ie j (—) Latanow icz

B u t e l k i  

apteczne, sekéwki
p o l e c a  W y tw ó rn ia  
W yrobów  Szklanych 
R. Stępowski i S-ka,
Sosnowiec, 1 M a ja  23 
Tele fon 625-37. (2569)

Obwieszczeni« 
o licytacii

O głaszam , że d n ia  10 c z e rw  
ca 47 r . od  godz. 10 s p rz e ­
d am  w  K a to w ic a c h , u lic a  
S ie n k ie w ic z a  19, m . 4, n a ­
s tę p u ją c e  ru c h o m o ż e i:

M E B L E  M IE S Z K A N IO W E

oszacow ane na  łą czn ą  su ­
m ę  120.000 z ł, k tó re  m ożna  
o g lądać  w  d n iu  te r m in u  na  
m ie js c u  l ic y ta c j i .

S t. T a s a re k , k o m o rn ik  
Sądu G ro d z k ie g o

w  K a to w ic a c h , re w , I I  
(P A P ) 2577 ,

\
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HUTNICZE BIURO BUDOWLANE
przy C entra lnym  Zarządzie Przem ysłu H u tn . 

w  G liw icach , u l. St. Dubois n r. 16 
zaangażuje na tychm iast

2  k s i ę g o w y c h
. do k o n tro li finansow ej i  l ik w id a c ji ra ­

chunków

3  księgowych
do księgowości finansow ej

2 księgowych
kosztowców do b iu ra  kosztów w łas nych. 

Od re fle k ta n tó w  wym agana jes t ru ty n a  z 
dłuższą p ra k ty k ą  w  przem yśle oraz zna jo ­
mość księgowości p rzeb itkow e j i  ruch u  w y ­
dzia łów  p rodukcy jnych .
W a ru n k i do om ówienia. —  Zgłoszenia osobi­
ste w zgl. pisemne p rzy jm u je  W ydz ia ł Perso­
na ln y  H. B. B. w  G liw icach , u l. St. D ubois 16, 
I I  p iętro, pokój nr. 96 a. 2570

l DEMOBILU ARMII AMERTKAHSKIE)

WOJSKOWE KOCE WEŁNIANE
100 % w e łny, nadają się na przeróbkę, na 

płaszcze i ubrania.

SPADOCHRONY JEDWABNE
60 m e trów  kw adra tow ych  silnego m a te ria łu  

na bieliznę, b luzk i, poszewki itp . 
Dostawa do każdej m iejscowości w  Polsce do 
20 dn i. Napiszcie dzis ia j do swych krew nych  
i  p rzy ja c ió ł w  USA. i w  Kanadzie, aby zg ło­

s il i Was za m in im a lną  op ła tą do:

POLISH AMERICAN AGENCY
R. 1807

505 —  5 Avenue New Y o rk  C ity , USA.

Również w ysy łka  p e n ic ilin y  i  w sze lk ich  le ­
ka rs tw . —  W ypełn ian ie  recept z Polski. —  

Dostawa pocztą lo tn iczą do 10 dh i. 2583

ZARZĄD MIASTA BYTOMIA
o g ł a s z a

na wykonanie remontu spalonego maga­
zynu wodociągowego przy ul. Karola Miar­
ki 29.

Podkłady ofertowe otrzymać można za 
opłatą w Wydziale Przedsiębiorstw Miej­
skich, ul. Św. Jacka 1,

Oferty w zalakowanych kopertach skła­
dać należy pod powyższym adresem do 
dnia 17 ^zerwca 1947 r.

Zastrzega się wolny wybór oferenta, 
unieważnienie częściowe lub całkowite 
przetargu, oraz zmniejszenie lub zwięk­
szenie ilości robót bez podania przyczyn 
i bez jakiegokolwiek roszczenia ze strony 
oferenta. 2554

,2561N a s i e n n i k a
z dłuższą p ra k ty k ą  w  dziale nasion w a ­
rzyw nych  i  ro lnych , na stanow isko zastęp- 
k ie ro w n ika

PO SZUKUJE

zaraz lu b  później poważna' f irm a  nasien­
na, w  m ieście pow ia tow ym , w o j. poznań­
skiego. Zgłoszenia z odpisam i św iadectw  
i podaniem  żądanego wynagrodzenia p ro ­
sim y k ie row ać do B iu ra  Ogłoszeń „P A R “  
Poznań, u l. F r. Rata jczaka 7 pod „5, 1131“

P AŃ STW . D O LN O SL. Z A K Ł Ą D Y  G UM O W E 
W  P O D G Ó R Z Y  N I  E k. JE LE N IE J  G ÓRY

o g ł a s z a j ą '

przetarg  n ieogran iczony
na zakup 1 samochodu ciężarowego kom pletnego 
ua chodzie, w  dobrym  stanie. Pożądany 3-os io­
w y, nośność oko ło 3 ton.

O fe rty  składać należy do dn ia  15. 6. 47. 
D yre kc ja  zastrzega sobie dow o lny w yb ó r ofe­

renta, ja k  rów n ież un iew ażn ien ie  przetargu.
(PAP) 2581

Centrala Dostaw Drzewnych Przem. Węgl. 
Katowice, Zamkowa Nr 3, telefon; 366-39

o g ł a s z a

przetarg nieograniczony
na budowę:

1. rampy sortowniczej o powierzchni 
300 m2 tartaku CDDPW. Bytom, 
przy ul. Składowej 33

2. magazynu dla drzewa tartego o po­
wierzchni 500 m!

3. hali traków o powierzchni 1000 m- 
konstrukcji drewnianej na fundamen­
tach murowanych i betonowych.

Podkładki ofertowe otrzymać można za 
zwrotem kasztów własnych w cenie 300 zł 
w Centrali Dostaw Drzewnych Przemysłu 
Węglowego w Katowicach, ul. Zamkowa 
nir 3, pokój nr 100, III piętro, gdzie rów­
nież należy składać oferty w zalakowa­
nych kopertach do dnia 20 czerwca 47 r. 
do godz. 11. Otwarcie ofert nastąpi tegoż 
dnia o godz. 11.

CDDPW. zastrzega sobie dowolny wy­
bór oferenta, jak również unieważnienie 
przetargu, bez padania powodu. 2559

ffoi&e posady
P R A C O W N IC A  d o m o w a  z 
g o to w a n ie m  i  p ra n ie m  na 
w y ja z d  p o s z u k iw a n a . Wa­
r u n k i  d o b re . Z g ło sze n ia : 
f i r m a  „ L a b o r “ , K a to w ic e  
3 M a ja  23, te le fo n  308-42.

960Sg

3 T E C H N IK Ó W  b u d o w la ­
n y c h  ’ w y k w a l if ik o w a n y c h  
p r z y jm ie  n a ty c h m ia s t Z a ­
rz ą d  M ie js k i  w  Z a b rzu . 
Z g ło s z e n ia : A d m in is tra c ja
N ie ru c h o m o ś c i w  Z a b rz u , 
u l.  W y z w o le n ia  9. 9641g

K IE R O W N IK  b ra n ż y  te k s ­
ty ln e j  p o trz e b n y  od zaraz 
do  s k le p u  spó łdz ie lczego . 
O fe r ty  z 'ż y c io r y s e m  po­
d a n ie m  w a ru n k ó w  do C z y ­
te ln ik a  K a to w ic e  pod  „ K ie  
r ó w n ik “ . 9614g

P O T R Z E B N I: w y k w a l if ik o  
w a n a  w y s z y w a c z k a  (do ma 
te r ia łó w  tk a n y c h  m e ch a ­
n ic z n ie ), tk a c z  na k ro sn o  
S chw abego , w y k w a l i f ik o ­
w a n a  (sa m od z ie ln a ) s iła  
żeńska do  m a szyn  t r y k o ta r  
s k ic h  d o  p o w a ż n e j f i r m y  w  
K a to w ic a c h . O fe r ty  k ie ro ­
w a ć  C z y te ln ik  K a to w ic e  
p o d  n r .  „489“ . 8307g

R U T Y N O W A N A  K O R E S ­
P O N D E N T K A , m a s zyn is tka  
d o  p ry w a tn e g o  b iu ra  p o ­
trz e b n a . B y to m , M o n iu s z ­
k i  15/5. 9598g

F R Y Z J E R K A  p o trz e b n a  na 
s ta łe . K a to w ic e , K r a k o w ­
ska 61. 9526g

W  P A Ń S T W O W Y M  K o e ­
d u k a c y jn y m  G im n a z ju m  
H a n d lo w y m  i  L ic e u m  A d ­
m in is t ra c y jn y m  w  Z a w ie r  
c iu , są do o b ję c ia  nastę ­
p u ją c e  p osady n a u c z y c ie l­
s k ie : ję z y k a  p o lsk ie g o , geo 
g ra f i i ,  to w a ro z n a s tw a , ks ię  
g ow o śc i, f iz y k i ,  c h e m ii i 
p rz y ro d y , ję z y k a  a n g ie l­
sk ieg o  i  h a n d lu . W y n a g ro  
d zen ie  w e d łu g  n o rm  p a ń ­
s tw o w y c h  75— 100% d o d a t­
k u  d la  sz k ó ł z a w o d o w ych . 
R e f le k tu je  s ię  na s i ły  o 
p e łn y c h  k w a l i f ik a c ja c h  z 
p ra k ty k ą  _ n a u c z y c ie ls k ą .

3f85d

P O D R Ó Ż U J Ą C Y C H , o d w ie ­
d z a ją c y c h  s k le p y  s p o ż y w ­
cze p o s z u k u je m y  na p ro ­
w iz ję ,  ce le m  sp rzedaży  po 
k u p n e g o  a r ty k u łu .  O fe r ty  
C z y te ln ik  K a to w ic e  pod  n r  
,.420“ , 3216d

C Z E L A D N IK  k ra w ie c k i na 
duże  s z tu k i i  p o d rę czn y  
p o trz e b n y  od  za raz . K a to ­
w ic e , P ie ra c k ie g o  12. m . 4.

97R7g

S T A R S Z Y  p o m o c n ik  fo to ­
g ra f ic z n y , s a m o tn y  szuka 
z a ję c ia  ja k o  fo to g ra f  te re ­
n o w y , n a jc h ę tn ie j w  u z d ro  
jo w is k u  na G ó rn y m  lu b  
D o ln y m  Ś ląsku , e w e n t. p rz y  
s tą p i do  s p ó łk i.  O fe r ty  Czy 
te ln ik  R y b n ik  pod  „ F o to ­
g r a f “ . 9657g

D O P O M O G Ę  w  zo rg a n iz o ­
w a n iu  lu b  z re o rg a n iz o w a ­
n iu  p rz e d s ię b io rs tw a  p ro ­
d u k c y jn e g o .. D uża p r a k ty ­
ka  w  p rz e m y ś le  że la zn ym  
na k ie ro w n ic z y c h  s ta n o w i­
skach. C a łk o w ic ie  m ogę się 
p o ś w ię c ić  p rz e d s ię b io rs tw u  
po godz. 16. O fe r ty  k ie ro ­
w ać  do D z ie n n jk a  Z a c h o d ­
n iego  p od  „ D y p l.  in ż .“

958 lg

i K u p n a

C E L U L O ID  g ru b o ś ć  0,4—0,E 
k u p u ję . W arszaw a , W s p ó l­
na 46, D w o ra k o w s k i. 3l84d

P A R C E L Ę  po łożoną  w  o - 
b rę b ie  W ie lk ic h  K a to w ic  
lu b  n a jb liż s z e j o k o lic y  k u ­
p ię . S zczegó łow e o fe r ty  z 
ceną : K a to w ic e  1, s k r. pocz 
to w a  129. 3186d

fj* S p r z e d a ż e 1
M O T O C Y K L  200 ccm  do
sp rze d a n ia , te l.  335-48. 9604g

B . M . W . 750 z p rz ycze p ką  
w  b a rd zo  d o b ry m  s ta n ie  
sp rzed a m . S zo p ie n ice , O- 
ś w ię c im s k a  2, te l.  240-65.

959 lg

„M E T A L U R G IA “ , K a to w i­
ce, P o cz to w a  1/3, te l.  336-68 
sp rzeda  1 s p a w a rk ę  e le k ­
try c z n ą  m a r k i  „S ie m e n s "  
do  300 A m p e r . 3141d

K A M IE N IC E , w il le ,  pa rce le  
(c e n tru m  K a to w ic ,  o k o l i ­
ca) sp rzeda  o k a z y jn ie  o raz 
p o s z u k u je  do  k u p n a . B /H . 
„A R G U S “ , K a to w ic e , M a ­
r ia c k a  5. 9612g

A G A R  — a ga r k u p u je m y  
s ta le . ..L e c h ia “ , W arszaw a 
J a k u b o w s k a  18. 3123d

P E D IC U R Z Y S T K Ę  m a n i-  
c u rz y s tk ę  s iłę  p ie rw s z o ­
rzę d n ą  p rz y jm ę . K a to w ic e  
3 M a ja  36a. W ie lm n e k .

9756g

M A L A R K Ę (rz a )  w  c e ra m i­
ce z d o ln e  (m in ia tu ry )  ew. 
z rzeźbą  p rz y jm ie  P la c y k  
B e d n a rs k i, Ł ó d ź , P io t rk ó w  
ska 224. 3192d

I Posad poszukuj*

„F K A M O ‘% s i ln ik  do  samo 
ch o d u  2 -c y lin d ro w y , ? -ta k - 
to w y , p o w ie trz e m  c h ło d z o ­
n y , 500 c m -, k o m p le tn y  w  
b a rd zo  d o b ry m  s ta n ie  k u ­
p im y . P rz e d s ię b io rs tw o  Ro 
b ó t E le k try c z n y c h , W a ł­
b rz y c h . S ta lin a  1, te l.  456.

3173d

O T R Z Y M A L IŚ M Y  Ł O S O ­
S IA  W  O L IW IE  „ A lm a “  i 
S Z P R O T Y  W  O L IW IE  „M e
w a “ . Ś ląska  H u r to w n ia  
S p o żyw có w , K a to w ic e , 3-go 
M a ja  17, te le fo n  305-92.

3142d

A  A  Z A B A W K I,  h u r t  — d u  
ż y  w y b ó r .  J . P a ra d o w ska . 
W arszaw a , H oża 58. P ro ­
w in c ja  za z a licze n ie m .

3155d

DO sp rze d a n ia  m o to c y k l 
m a rk i „ J a p “  300 ccm , stan  
90% , cena do  o m ó w ie n ia . 
Z g łosze n ia  D ru k a rn ia  G rz y ­
b o w sk ie g o , B ę d z in , u l.  S ie - 
le cka  39, te l.  714-52. 95G3g

O W C Z A R E K  m ło d y  do 
s p rzed a n ia  ty lk o  w  d o b re  
ręce. O fe r ty  C z y te ln ik  K a ­
to w ic e  p od  „O w c z a re k “ .

9566g

M O T O C Y K L  „ T r iu m p h “  
200 ccm  w  p ie rw s z o rz ę d ­
n y m  s ta n ie  do  sp rzed a n ia . 
G liw ic e , N o w y  Ś w ia t 23, 
te le fo n  39-59. ’ 944^g

S IN G E R M A S Z Y N Ę , u b ra ­
n ie  ś re d n ie  sp rzed a m . K a ­
to w ic e , J a g ie llo ń s k a  7, m . 
5. 98l2g

S T O Ł O W Y  p o k ó j now ocze 
s n y  d o  s p rze d a n ia . Sosno­
w ie c , M o d rz e jo w s k a  11, w  
p o d w ó rz u , s to la rn ia . 9762g

H U R T O W N IA  T adeusz F a l 
k o w s k i &  S -ka , K a lis z , K a  
n o n ic k a  4, te l.  14-81. T o w a ­
r y  te k s ty ln e , g a la n te r ią , 
z a b a w k i, d e w o c jo n a lia , k c  
s m e ty k a , a r ty k u ły  m y d la r  
sk ie . P ro w in c ja  za z a licze ­
n ie m . P ro s im y  P T . w y ­
tw ó rc ó w  o n a w ią z a n ie  k o n  
ta k tu  h a n d lo w e g o . 3124d

W A G Ę  u c h y ln ą  i  m o to c y k l 
100—200 ccm  k u p ię . O fe r ty  
z ceną C z y te ln ik  R y b n ik , 
pod „ K n u r ó w “ . 9651g

P R Z Y J M IE M Y  od  ćaraz 2 
ru ty n o w a n e  s te n o ty p is tk i.  
P o d a n ia  w ra z  z ż y c io ry s e m  j 
i  p o w o ła n ie m  się  na re fe - i 
re n c je , s k ła d a ć  p. a. C E N - I 
T R A L A  M A T E R IA Ł Ó W  BU  i 
D O W L A N Y C H , Sp. z o. O. 
W K A T O W IC A C H , u l.  F ra ń  
cu ska  53. (P A P ) 3143d

K S IĘ G O W Y C H  r u ty n o w a ­
n y c h  do  ks ię g o w o ś c i f in a n  
s o w e j, w y tw ó rc z e j,  m a te r ia  
ło w e j i  ko sz tó w  w ła s n y c h  
p o s z u k u je  Z je d n o c z e n ie  Fa 
b r y k  M aszyn  i S p rz ę tu  G ó : 
n iczego . W y n a g ro d z e n ie  we 
d łu g  s ia tk i p łac  P rz e m y s łu  
W ę g lo w e go  P osady do o b ­
ję c ia  w  Ś w ię to c h ło w ic a c h  
lu b  na za k ła d a ch . Zg łaszać 
s ię : Ś w ię to c h ło w ic e , u l. A r  
m i i  C z e rw o n e j 30. M ie s z k a ­
n ia m i na ra z ie  n ie  d y s p o ­
n u je m y . (P A P ) 3144d

U C Z E Ń  z roczną  p ra k ty k ą  
łu b  uczeń bez p r a k ty k i  do 
w a rs z ta tu  k o ło d z ie js k ie g o  
p o trz e b n i od zaraz. Z g ło ­
szenia K a to w ic e , S ło w a c k ie  
go 18, w  p o d w ó rz u . P560g

K U C H A R K A  re s ta u ra c y jn a  
d o b ra  zn a jo m o ść  k u c h n i 
w y m a g a n a , p o trz e b n a . O- 
fe r ty :  S o lic e -Z d ró j,  H o te l 
„ B ó r “ . K o ś c iu s z k i 1, D o ln y  
Ś ląsk . 3166d

S T O L A R Z A  m e b lo w e g o  po 
s z u k u je  z a k ła d  s to la rs k i,  
K a to w ic e , K i l iń s k ie g o  22.

P O W A Ż N E  w y d a w n ic tw o  
k s ią ż e k  p o s z u k u je  t łu m a -  
cz y (e k ) z ję z y k ó w  cze sk ie ­
go, ro s y js k ie g o , a n g ie ls k ie ­
go i n ie m ie c k ie g o . O fe r ty  
7. p o d a n ie m  k w a l i f ik a c j i  
k ie ro w a ć : K a to w ic e , s k ry ł  
ka  p o cz to w a  129. 9736g

K O S M E T Y C Z K Ę  ru ty n o w a  
na, p ie rw s z o rz ę d n ą  ; iłę  z 
d łuższą  p ra k ty k ą  p rz y jm ę  
od za raz  do  sa m od z ie ln e go  
p ro w a d z e n ia  g a b in e tu . Z g ło  
szenia K a to w ic e , 3 M a ja  
36a, W ie lo m e k . 9755g

E L E K T R O M O N T E R  z 20-
le tn ią  p ra k ty k ą ,  k tó r y  p ra  
co w a ł w  ró ż n y c h  p rze d s ię ­
b io rs tw a c h  ja k :  c ię ż k im  
p rz e m y ś le  i  p o w a ż n y c h  f i r  
m a ch , A E G  S iem ens, poszu 
k u je  p ra c y . O fe r ty  k ie r o ­
w a ć  C z y te ln ik  S osnow iec , 
u l.  W a rsza w ska  1 pod ,,E- 
le k t ro m o n te r “ . 9739g

B IU R A L IS T K A  z p ra k ty k ą , 
d o b re  m a szyn o p ism o , obe j 
m ie  n a ty c h m ia s t posadę, 
n a jc h ę tn ie j w~ m ie js c o w o ­
ści g ó rs k ie j.  O fe r ty  C zy te l 
n ik  C h o rz ó w  pod  „ W y ­
ja z d “ . 9668g

SZO I*ER  - b iu ra lis ta ,  ś re d ­
n ie  w y k s z ta łc e n ie , p r a k ty ­
ka , cz e rw o n e  p ra w o  ja z d y , 
o b e jm ie  p osadą  n a jc h ę tn ie j 
k ie ro w n ik a  g a ra żu  lu b  in ­
ną. O fe r ty  C z y te ln ik  J a ro ­
s ła w  pod  „S z o fe r “ . ?121d

P R A C O W IT A , ene rg iczna , 
m a szyn o p ism o , s te n o g ra fia  
k o re s p o n d e n c ja , P R A K T Y ­
K A  w  T A R T A K U , p o p ro ­
w a d z i n ie  duże b iu ro , n a j­
m ie  się p rz e d s ię b io rs tw e m  
Za b e zw zg lę d n ą  uczc iw ość  
w y m a g a n e  m ie s z k a n ie , u - 
trz y m a n ie , p en s ja  do  o m ó ­
w ie n ia . O fe r ty  D z ie n n ik  
Z a c h o d n i, K a to w ic e  pod 
n r  „3174 K “ . 3174d

M Ł O D A  s iła  b iu ro w a  z p ra k  
ty k ą  p rz y jm ie  od  za raz  po 
sadę b iu ro w ą  lu b  m a ga zy­
n ie ra . M ie js c o w o ś ć  o b o ję t­
na. O fe r ty  D z ie n n ik  Z a ­
c h o d n i pod  „L e s ła w “ . 3640g

R A D IO A P A R A T , la m p y , 
w z m a c n ia k . m ik ro fo n , ma 
s zyn y , do  szyc ia , p isa n ia  
o raz  części do  ty c h ż e  sp rze  
dasz n a jk o rz y s tn ie j w  f i r ­
m ie  K u k u ls k i ,  K a to w ic e , 
3 M a ja  20. 2771d

K U P N O ! S P R Z E D A Ż ! O ku
la ry ,  lu p y , te rm o m e try ,  in ­
s tru m e n ty  m ie rn ic z e , apa­
ra ty ,  m a te r ia ły  fo to g ra f ic z  
ne  „ O P T Y K A “ , B y to m . 
D w o rc o w a  7, te l.  51-66.

2404d

F IR M A  „ K A W A T “  K a to w i 
ce, B ra ta  A lb e r ta  4 (na ­
p rz e c iw  S l. Z a k ł. T e c h 'lic z ­
n y c h , te l. 347-45) s ta le  s k u ­
p u je  w e łn ę  ow czą  i p rz ę ­
dzę m a szyno w ą . 9309g

WYSTAWA RZEMIOSŁA
w HALACH WYSTAWOWYCH

2538 w KATOWICACH
czynna codziennie od godz. 922 do 2022

- S
S P R Z E D A Ż  w s z e lk ic h  rea l 
n o śc i! W arszaw a  — Ł ó d ź  — 
P oznań  — G d y n ia  — K a to ­
w ic e  —7» K ra k ó w  — Rzeszów  
— K r y n ic ą  — Z a k o p a n e  i 
in n e  m ie js c o w o ś c i z a ła tw ia  
C e n tra ln e  B iu ro  S p rzedaży 
N ie ru c h o m o ś c i W Ł O D Z I­
M IE R Z A  H U K A  — K ra k ó w  
P ija rs k a  19. te le fo n  500-05.

3158d

S P R Z E D A Ż  a p a ra tó w , czę­
ś c i w y m ie n n y c h  do ro z le ­
w u  p iw a  i  w ó d  g azo w ych . 
P . Je le ń . K a to w ic e , u l. K a ­
to w ic k a  46a, te l. 341-74.

9580g

S P R Z E D A M  m o to c y k l 125 
ccm , m o d e l 44, nożne  b ie ­
g i. C h o rz ó w , W o ln o ś c i 62.

9533g

M U N D U R  W O JS K O W Y ,
p rz e d w o je n n y , s u k ie n n y , 
d o b rze  u trz y m a n y , d la  
szczup łego, w z ro s t 170 cm , 
sp rzed a m . P io tro w ic e  S l„  
u l.  3 M a ja  3, I  p . 9559g

O L E J K I ' p e r fu m e ry jn e  — 
m y d la rs k ie  — spożyw cze  — 
w o s k i — s te a ry n ę  — la n o ­
l in ę  i  in n e  c h e m ik a lia  k u p u  
je m y : W arszaw a , A lb e r ta
3, D z is ie w s c y . 3097d

M E C H A N IK  sam och o d ow y, 
s z o fe r z c z e rw , p ra w e m  jaz  
d y , p ra k ty k ą  na  „D ie s la c h “  
p o s z u k u je  z a ję c ia . O fe r ty  
C z y te ln ik  C h o rzó w  pod 
„M e c h a n ik “ . ------

T E C H N IK  b u d o w la n y  (re ­
p a t r ia n t)  p o s z u k u je  p ra c y  
n a jc h ę tn ie j w  te re n ie  W ro ­
c ła w ia . O fe r ty  D z ie n n ik  Za 
c h o d n i W ro c ła w , K o śc iu sz - ; 
k i  p od  „ T e c h n ik “ . 9554g

K U P IM Y  ka żdą  ilo ś ć  p a ra ­
f in y  m ię k k ie j  »oraz w osku  
m ię k k ie g o . „M E R K U R Y “ , 
K ra k ó w , S tra d o m  10, te le f. 
566-15. 3083g

M E B L E  now oczesne  u ż y ­
w an e  s k u p u ję  s k ła d  m e b li 
K a to w ic e . M ły ń s k a  14.

3051d

K U P IĘ  p rasę  d w u ra m ie n -  
ną w a g i od 300—500 k g  w  
d o b ry m  s ta n ie . P ła z a k  M a 
r ia n , B ę d z in , S w . Jana  5 

9519g

K A L A F O N IĘ , k a u c z u k  k u ­
p im y . Z y g m . M a m lo k , So­
sn ow ie c , Ż y m ie rs k ie g o  98.

9590g

W IL L Ę  4—5 p o k o i w  o b rę ­
b ie  W ie lk ic h  K a to w ic  lu b  
n a jb liż s z e j o k o lic y  k u p ię . 
S zczegó łow e o fe r ty  z ce­
ną, K a to w ic e  1, s k ry tk a  
pocz t. 129. 3187d

P IE S  b u ld o g  (S chnauzer), 
in te l ig e n tn y ,  15 m ie s ię c y , 
do  s p rze d a n ia , K a to w ic e . 
K ra k o w s k a  81. 9578g

Nowość!
J A N  B O R Y S

Praktyczny Kurs 
FOTOGRAFII AMATORSKIEJ
30 s tron  d ruku , po­
nad 40 rysunków  i 
rep rodukcy j fo togr. 
W yczerpujące i  n ie ­
zastąpione kom pen­
d ium  dla  fo toam ato- 
rów . Cena z ł 400.-r- 
W yd. „O drodzen ie“  
K a t o w i c e ,  s k ry t­
ka poczt. 26. (2557)

S P R Z E D A M  m ę s k ie  fu t r o  
i  d w a  g a r n i tu r y  w  bardzo  
d o b ry m  s ta n ie , te l.  330-31, 
K is to w s k i.  9576g

S A M O C H Ó D  o s o b o w y  O- 
p e l A d a m  w  s ta n ie  d o b ry m , 
za pa so w y m o to r  po  s z lif ie , 
sp rz e d a m y . K a to w ic e , O pó l 
ska  18/2, te l.  355-24. 9572g

K U P IĘ  m a s z y n y  rze źn icze  
— w i lk  i  k u te r .  O fe r ty  k ie  
ro w a ć  pod  a d re se m : S o w iń  
s k i W a le ry , M y s z k ó w . K o ­
ś c iu s z k i 68, p o w . Z a w ie r ­
c ie . 9771g

E L E G A N C K IE  D R E W -
N  I  A  C Z  K  I  D A M S K IE  na
w y s o k ic h , ś re d n ic h  i  t u r y ­
s ty c z n y c h  obcasach, h u r to  
w o  w y ra b ia  s to la rn ia  pod 
za rządem  p a ń s tw o w y m , B y  
to m . W IT C Z A K A  20, te l 
31-74. 9759g

S T Ó Ł  o k rą g ły  1 m  ś re d n i­
c y , n o w o cze sn y  i  b iu rk o  
s ta re  sp rzed a m  ta n io . T e l. 
302-00. 9555g

O K A Z J A ! D o m  z d u ż y m  
p la ce m  w  d o b ry m  p u n k c ie , 
p rz y  u l ic y  P a ń s k ie j w  So­
s n o w c u  do s p rze d a n ia . W ia  
d om ość: S osnow iec , u l.  P re  
z y d e n ta  B ie ru ta  23, m . 18, 
godz. od  16—18. 9551g

A P A R A T  fo to g ra f ic z n y  do 
p o w ię k s z e ń  m a r k i  „R o y a l“  
o ra z  in s t ru m e n ty  le k a rs k ie  
sp rzed a m . Z a b rz e , O po lska  
5, m . 6. 9839g

G A Ł K Ę  m u s z k a to w ą  sp rze  
d am . O fe r ty  z ceną C zy te l 
n ik  K a to w ic e  pod  „R e p a ­
t r ia n t  46“ . 9645g

C IĄ G N IK  D e u tz  oardzo  
d o b rze  u trz y m a n y  d o  sprze  
d an ia . W ia do m o ść  te le fo n  
210-57. 9648g----------------------- f-----
D O M  4 -p ię tro w y  ze sk lepa  
m i w  c e n tru m  m ia s ta  So­
snow ca , sp rzed a m . O fe r ty  
O d d z ia ł D z ie n n ik a  Z a c h o d ­
n ie g o  C zęstochow a  pod  „O -  
k a z ja “ . 9649g

F IR M A  „ K A W A T “  — P ie rw  
sza K a to w ic k a  Z m e c h a n i­
zow ana  W y tw ó rn ia  M a te r ia  
łó w  W e łn ia n y c h , u l.  B ra ta  
A lb e r ta  4 (n a p rz e c iw  Ś lą­
s k ic h  Z a k ła d ó w  T e c h n ic z ­
n y c h ) p o leca  m a te r ia ły  w e ł 
n ia n e  (z a p re tu rą  b ie ls k ą ) 
na p łaszcze, k o s t iu m y  i  u - 
b ra n ia  m ę s k ie . 9308g

.S P R Z E D A M  k o m p le tn e  u - 
rz ą dze n ie  fa b r y k i  le m o n ia ­
d y . O fe r ty  p ise m n e : F ru sz  
k ó w , M ic k ie w ic z a  4/7. W o j­
c ie c h o w s k i. D35d

W IÓ R A  z tr o c in a m i do  izo 
la c j i  lu b  o p a ko w a ń  szkła  
i tp .  ta n io  d os ta rcza  „L a -  
b o r “  K a to w ic e , 3 M a ja  23. 
te l.  306-42. 3115d

C H Ł O B Z IK
„ M A L T * * “

O rz e ź w ia ją c y  i  o d ż y w ­
cz y  n a p ó j s ło d o w y  d la  
w s z y s tk ic h . — T a n i, bo 
p rz y rz ą d z a  go się  w  do 
m u . — D o  n a b y c ia  
w szędz ie . S k ła d n ic a  : 
K A T O W IC E , p l.  W o l­
nośc i 11, te le fo n  337-61.

257F

S Y P IA L N IE , g a b in e ty , k u  
c h n ie , s to ły , k rz e s ła , ta p ­
cza ny , fo te le , m e b le  b iu ­
ro w e , po leca  S k ła d  M e b li 
K a to w ic e , S la ro w ie js k a  3.

9311g

S A M O C H Ó D  O S O BO W Y
„ H an sa “ , lim u z y n a  w  d o ­
b ry m  s ta n ie  do  sp rzed a n ia  
K a to w ic e , W a rsza w ska  53. 
te l.  360-09. 97663

B A K E L IT Y , pędz ie , szczo­
te c z k i, d os ta rcza  do  s k le ­
p ó w  „ I b is “ , O po le . P rze d ­
s ta w ic ie l,  K a to w ic e , G l i ­
w ic k a  10, m . 5. 9770g

S P R Z E D A M  d om  w  K a to ­
w ic a c h  p rz y  u l.  K o ś c iu s z k i 
— 9 m ie s z k a ń  i  2 lo k a le
h a n d lo w e . O fe r ty  C z y te l­
n ik  pod „K a m ie n ic a  738“ .

9783g

M A T E R A C E  z d o re g o  w ło ­
s ie n ia  i  p o k ry c ia  po leca  
W ilc z k ie w ic z , K a to w ic e , 
K a to w ić e , K o ś c iu s z k i 31.

3128d

S P O R T — w s z y s tk o  d la  p i l .  
k i  n o ż n e j, s ia tk ó w k i,  k o ­
s z y k ó w k i, b o k s u  dosta rcza  
p o m  S p o rto w y , Ja n  P u j-  
d a k  i  S -ka , Ł ó d ź , P io t r ­
k o w s k a  83 te l.  126-62

(P A P  3183d

D E N T Y S T Y C Z N Y  n o w y  ko  
c io ł  z zega rem , prasa  m a ­
szyn o w a  nożna  i  a p lu w acz  
ka , do  s p rzed a n ia  o k a z y j­
n ie . W ia do m o ść  Z a b rze , te  
le fo n  od  14-te j 40-90. 9715g

|  Z a w i a n y  |
Z Ł O T Y  z e ga re k  k ie s z o n k o  
w y  z a m ie n ię  na  ra d io  lu b  
m aszynę  do p is a n ia . O fe r ­
t y  „ C z y te ln ik “  M y s ło w ic e  
p od  „Z a m ia n a “ . 9750g

M i e s z k a n i a
P O K Ó J z k u c h n ią , s łonecz 
ne. w  c e n tru m  K a to w ic  za 
m ie n ię  na w ię ksze , p rzed-, 
m ie śc ie . R e m o n t, p rz e p ro ­
w a d z k ę  z w ró c ę . In s p e k to r  
H e r tz , K a to w ic e , K rz y w a  
12-, m . 17. 9764g

Z A M IE N IĘ  m ie s z k a n ie  dw a 
p o k o je  z k u c h n ią  i  ła z ie n ­
k ą  v / C h o rz o w ie  I I  na ta ­
k ie  sam e w  K a to w ic a c h  lu b  
L ig o c ie . K o s z ty  p rz e p ro ­
w a d z k i zw ró cę . O fe r ty  
C z y te ln ik  K a to w ic e  pod  n r  
„714“ . 9744g

tim m m m ssu m  
P o k • i e

Kursy K ie row ców  
SAMOCHODOWYCH
Mieczysław Studencki
Katow ice, S tawowa 5
T e le fon 34870 i  34872

w y s zko liły  t y s i ą c e  
k ie row ców  w  czasie 
15 - le tn iego istn ien ia  

na Śląsku.
2492

U N IE W A Ż N IA M  z g u b io n a  
p ie c z ą tk ę : „ M ły n  K o ło w o - 
W o d n y “ . U s tro ń , p o w . N y ­
sa. 9452g

U N IE W A Ż N IA M  s k ra d z io -*  
ne  d o k u m e n ty  n a  n azw isko  
K u b is z  E d w a rd , B y to m , K o  
ś c ie ln a  4. 9456g

P O K O JU  d ob rze  u m e b lo ­
w anego  w  c e n tru m  K a to ­
w ic  lu b  C ho rzo w a  poszuku  
.ię od zaraz. O fe r ty  C zy­
te ln ik  K a to w ic e  pod  „ K u l  
t u r a ln y “ . 9765g

P O S Z U K U J Ę  2 p o k o i 7 k u  
c h n ią  z w y g o d a m i w  So­
sn o w cu . K o sz ta  zw rócę . 
O fe r ty  C z y te ln ik  Sosno­
w ie c  pod  n r . 31. 9768g

i Lokal« handlów«

W Ó Z E K  d z ie c ię c y  — lirn u -  
z y n k á  ~  ś liczn a  — s p rz e ­
d am . W ła W in , Z a b rze , W o l 
n o śc i 266, I  p .. m . 2. 9763g

O D S T Ą P IĘ  s k le p  w ra z  2 
b iu ra m i w  c e n tru m  So­
snow ca . O fe r ty  C z y te ln ik  
K a to w ic e  pod  „B ra n ż a  że­
la z n a “ . 9760g

Z  P O R O D U  w y ja z d u  sprze  
d am  s k le p  w  ś ró d m ie ś c iu  
S osnow ca . O fe r ty  C z y te l­
n ik  S osnow iec  pod  „ I n t e ­
re s “ . 9769g

r Ranka i Sztuka *1

P A Ń S T W O W A  S Z K O Ł A  
G Ó R N IC Z A  W  K A T O W I­
C A C H  ogłasza w p is y  do 
k la s y  p ie rw s z e j w  czasie 
od  16 d o  23 cze rw ca  b r. 
w łą c z n ie . J e d n o ro czn a  p ra k  
ty k a  k o p a ln ia n a  bezw-zalęd 
n ie  w y m a g a n a . B liż s z e  in ­
fo rm a c je  w  s e k re ta ria c ie , 
u l.  K ra s iń s k ie g o  8, pole. 35i 
( I I I  P-). . 9734g

P A Ń S T W O W A  S Z K O Ł A  
H O T E L A R S K A  W  W IŚ L E  
O G Ł A S Z A  W P IS Y  D O  3- 
L E T N IE G O  G IM N A Z J U M  
H O T E L A R S K IE G O . In te r ­
n a t p rz y  szko le . B liż s z y c h  
in fo r m ą e j i  u d z ie la  k a n c e ­
la r ia  s o k o ły  w  w i l l i  ,,K s ie  
żówką, E w a n g e lic k a " , W i­
s ła. 9757g

c L e k a r s k i e

P R Z Y C H O D N IA  d e n ty s ty c z  
na, K a to w ic e , D y re k c y jn a  
4. L a b o ra to r iu m  s z tu c z n y c h  
zę bó w . C e n y  zn a czn ie  z n i­
żone. 9642g

U N IE W A Ż N IA M  s k ra d z io n e  
w s z e lk ie e  d o k u m e n ty  na 
n a z w is k o  L y te k  W ik to r  
K a to w ic e -B ry n ó w , u l.  W a­
rz y w n a  6. 9532g

U N IE W A Ż N IA M  zgub io ne  
z a św ia d czen ie  w o js k o w e , 
w y d a n e  na n a z w is k o  K o -  
ż a rs k i K a z im ie rz , u r .  3, 3. 
1924, w y s ta w io n e  p rzez R- 
K . U . K a to w ic e . 9534g

U N IE W A Ż N IA M  zgub io ne  
d o w o d y  1. 6. 47 r .  B absk i 
Tadeusz. Za  z w ro t 1.000 zł 
n a g ro d y , S osnow iec , A l. 
M ire c k ie g c  30. 9626g

U N IE W A Ż N IA M  zg ub io ną  
k a r tę  re je s tra c y jn ą , w y d a ­
ną  p rzez  R K U  Sosnowiec-, 
na n a z w is k o  C w ilą g  F,wald.

9624g

U N IE W A Ż N IA M  z g u b io n y  
d o w ó d  o s o b is ty , w y d a n y  
p rzez  M a g is tra t  m . B rześcia  
n i B u g ie m  na  n a z w is k o  Ł a ­
sk ie  w ic z  J a n in a . 9623g

U N IE W A Ż N IA M  zgub io ną  
le g ity m a c ję  p ra c y  k o p . So­
sn ow ie c , n a  n a z w is k o  Zą­
b e k  R om an . P622g

U N IE W A Ż N IA M  s k ra d z io ­
ną  le g ity m a c ję  n r . 185/46, t 
w y d a n ą  p rzez  Ó. U. L . W 
K a to w ic a c h  w  ro k u  1945 na 
n a z w is k o  M a r ia  S a te rnuso  
w a , W is ła  951. 96Q7g

U N IE W A Ż N IA M  s k ra d z io ­
ne d o k u m e n ty  na n azw isko  
K u c z m ie rc z y k  W ik to r ia ,  za­
m ie s z k a ła  w  Z a b rz u , Pa­
w ła  49. 9509g

U N IE W A Ż N IA M  zg ub io ne  
ty m cza so w e  zaśw iadczen ie  
o b y w a te ls tw a  p o ls k ie g o  r i i  
21392/45 na  n a z w is k o  X re -  
m e  M a łg o rz a ta , B y to m . Po 
w s ta ń c ó w  W a rsza w sk ich
24. 9599g

U N IE W A Ż N IA M  z g u b io n ą  
k a r tę  e w a k u a c y jn ą  na na­
z w is k o  G ó rb in  M ic h a ł B y ­
to m , W itc z a k a  48. 9596g

U N IE W A Ż N IA M  z g ilb io n e  
za św ia d cze n ie  o b y w a te l­
s tw a  p o ls k ie g o , W a g n e r AU 
na  i  R y ta , B y to m . D r*  R o  
s tk a  10. 9593g

C H O R Z Y  na g ru ź lic ę , b ro n  
c h it ,  as tm ę  za d a w n io n ą , 
k a ta r ,  z a fle g m ie n ie , kasze l, 
p om o c  i  u lg ę  p rz y n ie s ie  
w a m  „ P IN U Z A N “ . D o  n a ­
b y c ia  w  a p te k a c h  o ra z  W y  
tw ó r n i  F a rm . C hem . „Z d ro  
w ie “ , K a to w ic e , W a rsza w ­
ska 56. 3033d

r Poszukiwania
P O S Z U K IW A N A  Ire n a  Ro 
szek z d o m u  L e w iń s k a  la t 
48. za m ie szka ła  do  1938 r . 
w e  L w o w ie , d la  u d z ie le n ia  
w a ż n e j w ia d o m o ś c i. Z a ­
w ia d o m ić  za w y n a g ro d z e ­
n ie m : D r .  M . P a k ie r , D z ie r  
ż o n ió w  D /Ś ląsk , Ż y n r e r -
s k ie g o  1. . 3188d

U N IE W A Ż N IA M  zg ub io ne  
za św ia d cze n ie  o b y w a te l­
s tw a  p o ls k ie g o  n r .  3079 oraz 
in n e  d o k u m e n ty  osobiste 
na n a z w is k o  J u n g  R yszard  
B y to m , R e y m o n ta  10. 9o92g

U N IE W A Ż N IA M  s k ra d z io ­
n y  d o w ó d  d e m o b iliz a c ji 
w o js k o w e j,  m e try k ę  ńa na 
z w is k o  C z a jk a  B ro n is ła w a  
K u d o w a -Z d ró j,  o o w . k>odz 
k i .  9589g

U N IE W A Ż N IA M  zg ub io ne  
d o k u m e n ty  w o js k o w e  tir-  
12104, na  n a z w is k o  D w orak 
K a z im ie rz . Z n a la zca  p ro ­
szo ny  o  z w ro t .  9*87g

U N IE W A Ż N IA M  zg ub io ną  
le g ity m a c ję  s z k o ln ą  na n a ­
z w is k o  -J a n in a  B uchacz, 
u r .  d n . 27. I I I .  1928. Sosno­
w ie c , M o d rz e jo w s k a  25.

9565g

A D W O K A T  W ito s ła w  K o ­
ń sko , p o s z u k u je  b ra ta  
d o k to ra  Tadeusza K o lis k c  
(z m o b iliz o w a n y  w  r .  1939) 
p ro s i o  w ia d o m o ś ć : W a r­
szawa, A l.  3 M a ja  3 a / ll.

?189d

S Z K L A R A  M ik o ła ja  i  Rosz 
k o w s k ie g o  A le k s a n d ra  z 
Ł o m ż y , zam . p rz e d  w o jn ą  
w  D o m u  A k a d e m ic k im  w  
W a rsza w ie , p o s z u k u je  G a­
b r ie l .  J a k ie k o lw ie k  w ia d o ­
m o śc i p roszę  k ie ro w a ć : 
C zęstochow a, s k ry tk a  jdocz 
to w a  170. (P A P ) .*U82d

rn^rrniNeuir*]
U N IE W A Ż N IA M  zgub io ne  
d o k u m e n ty : re je s tra c ję  R 
K . U . W ie lu ń , k a r tę  re k la ­
m a c y jn ą  n a  n a z w is k o  K a l-  
m a rc z y k  Z y g m u n t.  B u k o -  
w a  Ś ląska . 950Sg

U N IE W A Ż N IA M  z g u b io n ą  
ks iąże czkę  w o js k o w ą  na 
n a z w is k o  s t. s trz e le c  K o ­
m e nd a  E d w a rd . 3129d

U N IE W A Ż N IA M  z g u b io n ą  
k a r tę  ro zpo zn a w czą  n r. 
2059 na  n a z w is k o  H enecz- 
k o w s k a  Ire n a , B y to m . O le j 
n ic z a k a  26. 9£04g

U N IE W A Ż N IA M  zg u b io n e  
w ażn e  d o k u m e n ty  w o js k o ­
w e  na  n a z w is k o  D ę b ic k i 
S ta n is ła w , G liw ic e , T a rn o -  
g ó rs k a  4b. j445g

U N IE W A Ż N IA M  z g u b io n e  
z a św ia d czen ie  R K U  G l iw i ­
ce, k a r tę  e w a k u a c y jn ą  na 
n a z w is k o  l ik ó w  M ic h a ł.

9451g

U N IE W A Ż N IA M  zgub io ne  
ty m c z a s o w e  za św ia d czen ie  
tożsam ośc i z d n ia  25. V I I I ,  
1946, L . 22/46. w y d a n e  przez 
Z a rz ą d  M ie js k i  B a b o ró w , 
na  n a z w is k o  S a jó w n a  M a­
r ia .  1120d

U N IE W A Ż N IA M  Zgub ioną  
k a r tę  re je s t ra c j i  w o js k o - 
w e j,  w y d a n ą  p rzez  R K U  
N ysa , M ro w ie ć  Jó ze f, Wo* 
je s ła w ó w , p o w . G ro d k ó w .

3125d

U N IE W A Ż N IA M  z g u b io n y  
d o w ó d  tożsam ośc i, w y d a n y  
w  G liw ic a c h  na n a z w is k o  
E da E in le o h e r. %39g

U z d r o w i s k a

P E N S J O N A T  „ B a jk a “  W 
S z c z y rk u  — p o k o je  z u trz y  
m a n ie m  — ce n y  p rz y s tę p ­
ne. 9772g

K R Y N IC A -Z D R Ó J , pen s jo ­
n a t „J a z o g a "  o tw a r ty  .od  1 
cz e rw c a  1947. pod  p rz e d w o ­
je n n y m  za rządem . 9758g

i R ó ż n e
U W A G A ! W sz e lk ie  re p e ra ­
c je  ze g a ró w  e le k try c z n y c h  
i  w ie ż o w y c h  (k o ś c ie ln y c h ) 
w y k o n u je  » fa c h o w o  P ilc h  
Ja n , K a to w ic e , u l.  27 S tycz  
n ia  7 (d a w n . W o jew ó d zka )- 

9761 g

W Y K O N U J Ę : tra n s fo rm a ­
to r y  n a p ię c io w e , p rąd o w e  
do  1 K V A , in s t ru m e n ty  po 
m ia ro w e , k o n d e n s a to ry , a- 
p a ra tu ry  do  n a g ry w a n ia  
d ź w ię k u . „ E le k t r o f o l “  C ie ­
szyn. S ta w o w a  15, te le fo n  
11-36. &7C4g
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